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Afganistan.
Dziś wjedzie w granice Rzeczy­

pospolitej pociąg, wiozący egzo­
tycznych a dostojnych gości: 
władcę Afganistanu — króla Arna- 
nullah‘a, jego małżonkę - królową 
Thuraya i liczną świtę. Na grani­
cy powitają Parę królewską przed­
stawiciele Prezydenta Rzeczypo­
spolitej i władz, a wraz z nimi wi­
ta Ją cały naród.

My, polacy, zawsze darzyliśmy 
żywą sympatją tych, którzy równie 
jak my ukochali wolność i o nią 
walczyli. I dlatego głównie król 
Amanullah znajdzie w Polsce ser­
deczne przyjęcie, gdyż jemu prze- 
dewszystkiem naród afganistański 
zawdzięcza swoją wolność i niepod­
ległość.

I nietylko niepodległość. Poło­
żony między Persją, rosyjskim 
Turkiestanem a angielskiemi Tn- 
djami Wschodniemi — Afganistan, 
posiadający wielkie bogactwa na­
turalne, był przez długie lata 
trzedmiotem pożądań zarówno Bo­
ji jak An gl j i.

Strzegąc swej niepodległości 
afganie umyślnie odgraniczali się 
< d świata, co ułatwiało im położe­
nie kraju, stanowiącego część wy- 

, yny Irańskiej. Skutkiem tego jest 
wielkie pod każdym względem za­
cofanie kraju.

Otóż wielką jest zasługą króla 
Ąmanullah‘a wejście na drogę re- 
brm cywilizacyjnych. Pragnie on, 

,hy do Afganistanu zawitały tech- 
iika, cywilizacja i kultura europej­

ska — iw tym głównie celu po_ 
Iróżuje po; Europie, zaznajamiając 

się z tem wszystkiem, co jest czyn­
nikiem postępu państwowego i do­
brobytu społecznego.

Drugim celem podróży króla 
Amanullah‘a jest nawiązanie jak- 
najbliższych stosunków z państwa­
mi europejskiemu Jeżeli chodzi o 
Polskę, to pierwsze wr tym kierun­
ku kroki już zostały poczynione. 
Chodzi jeszcze o to, by dobre sto­
sunki dyplomatyczne uzupełnione 
i wzmocnione zostały równie do- 
bremi stosunkami gospodarczemu

Ziemia afganistańska kryje w 
swem wnętrzu wegiel, żelazo, 
miedź, złoto, drogie kamienie, a 
także bogato złoża dziś tak bardzo 
cennej i pożądanej nafty. Wszyst­
kie te bogactwa czekają na eksplo­
atację. Otwiera się więc i dla na­
szego kupiectwa. a zwłaszcza dla 
naszych techników, wielkie i —

Straszne rewelacje w procesie 
Czarnej Reichswehry.

Ponura wstęga niemieckiego terroru na Górnym Śląsku
Berlin, 27. 4. (PAT.) W sensa­

cyjnym procesie o morderstwa kap­
turowe czarnej Rcichswehrv ze­
znawał dziś były komisarz Rzeszy 
na Górnym Śląsku w okresie po­
wstania i plebiscytu, a obecnie kan­
dydat stronnictwa centrowego do 
Reichstagu dr. Spicker. Dr. Spik- 
ker wygłosił obszerne expose o sy­
tuacji na G. Śląsku i oświadczył 
m. in., że termin powstania górno­
śląskiego w sierpniu 1920 r. był 
niemcom zgóry dokładnie znany. 
Min. Severing miał wówczas sprze­
ciwiać się zaopatrzeniu ludności cy 
wilnej na G. Śląsku w broń, dopie­
ro interwencja dra Spickera, który 
specjalnie w tym celu wyjechał, do 
Berlina, doprowadziła do zgody

Przed polskim lotem transatlantyckim.
Le Bourget, 27. 4. (PAT.) 

Lotnicy polscy rozpoczęli dziś pró­
bny lot o godz. 10.30. Przeleciaw­
szy nad zachodniem wybrzeżem

Błotniste chmury nad Stanisławowem
WsKuteK brudnego deszczu wszystkie domy poliryte zostały 

warstwą błota.
Lwów, 27. 4. (PAT). W uzupełnie­

niu wiadomości o opadzie deszczu 
brunatnego, donoszą, że wczoraj o 
godz. 18 wiecz. spad! w Stanisławowie 
deszcz, zawierający domieszkę pyłu 
brunatnego tak, iż opady były zupeł­
nie brunatne. Ściany domów wsku­
tek tego były pokryte cienką warstwą 
błota. Wczoraj wieczorem panowała 
w mieście wyjątkowa ciemność z po­
wodu zanieczyszczenie atmosfery bru­
dnym pyłem. Rozjaśnienie nastąpi­
ło dziś nad ranem od strony południo­
wo-wschodniej. — Podobne zjawisko 
zaobserwowano w Tarnopolu.

Lwów, 27. 4. (PAT). W związku z 
opadem brunatnego pyłu, „Słowo Pol­
skie“ w wydaniu nadzwyczaj nem do­
nosi, że analiza chemiczna pyłu do-

zdaje się — wdzięczne pole pracy. 
Zwłaszcza w dziedzinie eksploata­
cji nafty, gdyż posiadamy przecież 
wvbitnych i uznanych odkrywców 
złóż naftowych i słynnych z swej 
zręczności wiertaczy.

Poważne możliwości istnieją już 
dzisiaj w dziedzinie wymiany to­
warów. Odległość między Polską 
a Afganistanem jest wielką, lecz 
skoro przemysł niemiecki siać może 

rząd Rzeszy na utworzenie „Selbst­
schutz^“. „Selbstschutz“ został 
następnie podporządkowany nie- 
mieckiem władzom państwowym 
w ten sposób, że kierownictwo mi- 
litarystyczne zatrzymała dla siebie 
Reichswehra, kierownictwo zaś po­
lityczne złożone zostało w ręce dra 
Spickera.
• Następnie dr. Spicker zaczął 
obszernie opisywać terror, stoso­
wany rzekomo na G. Śląsku, uza­
sadnia! stworzenie „Selbstschutzu“ 
jako potrzebę przełamania tego 
polskiego tenoru przez odpowied­
nie organizacje niemieckie. Dalej 
oświadcza, dr. Spicker, że wymie­
nione dotychczas 200 zabójstw kap­
turowych, popełnionych na G. Ślą-

Francji, wylądowali z powrotem 
w Le Bourget o godz. 19,30. Lotni­
cy wyrażają się wielkiem uznaniem 
o działalności swego aparatu.

konana w laboratorium dra West- 
walewieza — we Lwowiej — pozwala 
stwierdzić, że osad ten jest typem py­
łu wulkanicznego. Aualiza wskazuje 
w nim składniki takie, jak żelazo, 
magnes i częściowo potas. Wszyst­
kie spostrzeżenia wskazują na pocho­
dzenie pyłu z kierunku południowo- 
wschód.

Pod mikroskopem, pył ten przed­
stawia się jako szkliwo, w którem 
pływai'' minerały wulkaniczne, które 
napewno od kpku tygodni wznosiły 
się w atmosferze i to na znacznej wy­
sokości 40 nawet kilometrów, zanim 
opadlo u nas.

Przypuszczać należy, że pyl ten 
wznosi się od dłuższego czasu w po­
wietrzu a napłynął zapewne z dale­
kich zakątków kuli ziemskiej.

do Afganistanu wielkie transporty 
samolotów, maszyn, szyn i innych 
fabrykatów, — i my możemy i po­
winniśmy pokusić się o zdobycie 
afganistańskiego rynku zbytu.

Wszystkie to kwestje wymaga­
ją szczegółowego omówienia przez 
przedstawicieli obu krajów, ku cze­
mu wizyta króla Amajnullaha da je 
doskonałą, okazję. J. Gierski. 

sku są bardzo przesadzone, jed­
nakże możliwą jest rzeczą, że rów­
nież polscy powstańcy byli usuwa­
ni. Jednakże niedopuszczalnem 
jest nazywać to,'co się działo wów­
czas na Śląsku, było działaniem 
ludu pod przymusem nieodpartej 
konieczności. Jeżeli można naród 
jakiś nazwać narodem, znajdują­
cym się w ostatniej obronie, to wła­
śnie niemiecki lud na Śląsku był 
nim w czasie powstania polskiego.

W dalszym ciągu swego zezna­
nia dr. Spicker zastrzega się je 
dna к kategorycznie przeciwko te­
mu. jakoby miał dawać jakiekol­
wiek polecenia dokonywania za­
bójstw kierownikowi organizacji 
bojowej i wywiadowcy Hansowi 
Saterowi. Przyznaje też, że w pe­
wnej sytuacji mógł udzielać in­
strukcji, ażeby z daną osobą za­
łatwiono się odpowiednio. Dr. 
Spicker podkreśla przytem, że 
zwrot ten uważa za instrukcję, na­
kazującą aresztowanie danego 
osobnika i odstawienie go do obo­
zu internowanych.

W tem miejscu na zapytanie sę­
dziego Hanensteina, oświadczył ka­
tegorycznie, że uważa on taką in­
strukcję za wyraźny rozkaz usuwa, 
nia danego człowieka przez pozba­
wienie go życia.

Dr. Spicker powoływał się лу 
dalszym ciągu na to, że organiza­
cje bojowe działały nieraz samo- 
wolnie i popełniały zabójstwa nie­
potrzebnie. Na dowód przytoczył 
fakt, że gdy wydal polecenie kie­
rownikowi organizacji Hoburowi 
sprowadzenia dokumentów plebi­
scytowych jakiegoś obywatela, za­
mieszkałego w preisburgu, ponie­
waż zachodziło podejrzenie, że o- 
sobnik ten posiada dokumentu 
sfałszowane, w kilku dniach przed­
łożono mu dokumenty w oryginale. 
Na zapytanie — w jaki sposób do­
kumenty zostały zdobyte, — Ho. 
bur oświadczył; Człowieka tego za­
biliśmy i dokumenty te zdobyliśmy.

Wówczas Spicker miał zapowie­
dzieć, że natychmiast rozwiązuje 
jego organizację.

Przykład ten powiedział Spicker 
na dowód, że na pierwszą wiado­
mość o popełnionym mordzie wy­
stąpił on niesłychanie energicznie- 
Na zapytanie obrony, czy dr. 
Spicker zawiadomił prokuraturę o 
morderstwie,* które doszło do jego 
wiadomości — oświadczył, że nie 
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uczynił tego, ponieważ policja na 
Śląsku o mordach tych dobrze wie­
działa, a więc tein samem miała 
wiadomości i prokuratura. W ów­
czesnych wirnikach jednak, oświad­
czył dr. Spicker, uważałem za ko. 
nieczność pokrywania nawet pew­
nych działań, wynikających z te­
go, że ludność dana dostała broń 
do ręki.

Na to podniósł się obrońca 
oskarżonego, bv wyrazić podzięko­
wanie dr. Spickerowi, podkreślając 
że jest on jedynym człowiekiem od­
powiedzialnym. który nie wahał 
się pokryć t. zw. przestępców, dzia­
łających z wyższego rozkazu, gdyż 
wszyscy inni dotychczasowi świad­
kowie starali się rzucić z siebie 
w szel к ą od po w i ed z i al n ość.

Po zeznaniach dr. Spickera pro­
kurator postawił wniosek, ażeby 
nie przesłuchiwano dalszych świad­
ków na temat walk śląskich. Obroń­
cy po naradzie oświadczyli, że zrze­
kają się zeznań tych świadków — 
żądają jednak przesłuchania je­
szcze Hobura.

Ili-ci Wszechpolski Zjazd 
okulistów w Poznaniu.

Poznań, 27. 4. (PAT.) Dziś rano 
rozpoczęły się w Poznaniu w ko- 
legjum medykalnem obrady trze­
ciego wszechpolskiego zjazdu oku­
listów przy licznym udziale przed­
stawicieli nauki okulistyki ze 
wszystkich ośrodków uniwersytec­
kich w Polsce i z wielu innych 
miast. W zjeździć tym Bierze rów­
nież udział p. marszałek Senatu 
Szymański.

Zdrowie Brianda polepsza się.
Paryż, 27. 4. (PAT.) Stan zdro­

wia Brianda polepsza się w dal­
szym ciągu.

Nowa Kuźnia haKatystyczna.
Niemcy zakładają uniwersytet 
chłopski na Śląsku Dolnym.
W Nisie na Dolnym Śląsku po- 

Wstaje z funduszów rządu pruskie­
go uniwersytet chłopski, którego 
zadaniem będzie kształcenie synów 
chłopów niemieckich, zamieszka­
łych zagranicą, w szczególności w 
Polsce, Rosji sowieckiej, Siedmio­
grodzie i Czechosłowacji.

Będzie to zapewne nowa kuźnia 
hakaty styczna, mająca na celu 
przygotowanie ośrodków7 oporu, 
sabotażu i szpiegostwa.

Obrady Komisji budżetowej
nad budżetem Min. poczt i tel.

Warszawa, 27. 4. (PAT.) Dziś 
o godz. 10-tej rano odbyło się pod 
przewodnictwem posła dr. Pierac. 
kiego posiedzenie sejmowej komi­
sji prawniczej. O godz. 10,30 roz­
poczęły się dalsze obrady sejmowej 
komisji budżetowej. W czasie po­
siedzenia podsekretarz stanu w Mi­

Z Konkursów hippicznych w Nicei.
Nicea, 27. 4. (PAT). Wielką nagro­

dę miasta Nicei (puhar przechodni), 
wygrana w latach ubiegłych dwukrot- 
nie przez rfm. Królikiewicza i raz 
przez por. Szoslanda, wygrał w tym

Jeszcze trzęsienie ziemi.
Tym razem bez ofiar.

Sofja, 27. 4. (PAT.) Ubiegłej 
nocy dały się odczuć dwa wstrząsy 
podziemne. Jedno o godz. 2, dru­
gie o godz. 3,15. Pierwsze z nich 
było silniejsze, dało się odczuć spe­
cjalnie w Filipopolu, G demo i Sta­
rej Zagorze. Drugi wstrząs był 
specjalnie silny w miasteczku

Aresztowanie słynnego b. węgierskiego 
komisarza indowego

Bela Huhna w Wiedniu.
Wiedeń 27. 4. (PATL W ostatnich 

dniach dyrekcja policji wiedeńskiej 
dowiedziała się, że wydalony przez 
austryjackie władze były węgierski 
komisarz ludowy Bela Kubn, przybył 
do Wiednia z Rosji, celem przeprowa­
dzenia pewnych zleceń politycznych.

Natychmiastowe śledztwo doprowa­
dziło dn. 26 hm. do wykrycia miejsca 
pobytu Bel Kuhna i do aresztowania 
go oraz do odkrycia biura, urządza­

„Przyjęcie“ lotników niemieckich 
w Ameryce.

Nowy Jork, 27. 4. (PAT). Załoga 
samolotu „Bremen“ wylądowała dziś 
o godz. 13,48 w Gurt Isswield. Przy­
bycie to wywołało zdziwienie. W 
ęhwili przybycia samolotu znajdowa­
ło się w miejscu jego wylądowania 
jedynie tylko kilku dzieuikarzy. — 

nisterstwie Komunikacji, udziela­
jąc wyjaśnień w sprawach, poru­
szonych przez poszczególnych po­
słów.

Z kolei zabrał głos dyr. den. 
administracyjnego w Min. Komu­
nikacji p. inż. Borecki, dając wy­
jaśnienie w sprawach personal-

roku francuz. Pierwszą nagrodę wzię­
ło 10 jeźdźców7, między którymi znaj­
dują się: mjr. Dobrzański na „Zefi­
rze“, por. Szosland na „Ali“ i por. 
Gzowski na „Milordzie“.

Chatkowo i okolicach. Oba wstrzą­
sy spowodowały tylko nieznaczne 
szkody. Nie pociągnęły ofiar w 
ludziach. Ludność odczula tylko 
słabe ws1* 'r^, W całyni kra*7 
utrzymuje się niska temperatura. 
7. :.v ,3ząd donoszą, o opadach śnież­
nych.

nego przez Bela Kuhna w 7 okręgu, 
pod pokrywką prywatnej firmy. Bela 
Kuhn odmówił wszelkich zeznań w 
szczegółach co do Celti pobytu swego 
w Wiedniu.

Zostanie on po ukończeniu śledztwa 
policyjnego odstawiony do Sądu kar­
nego za zabroniony powrót do Austrji 
oraz za prowadzenie akcji wywroto­
wej.

Lotnicy skierowali się bezpośrednio 
do Waszyngtonu, jednakże złe warun­
ki atmosferyczne zmusiły ich do lą­
dowania. Jak donoszą., lotnicy nie­
mieccy mają się udać do Waszyngto­
nu ... pociągiem.

nych. Mówca zaznacza. że nie­
słuszny jest zarzut, jakoby Mini­
sterstwo łamało obowiązujące li­
sta wy, ale rodzaj prac na kolejach 
jest taki, że naprzykład ustawa o 
8-miu godzinnym dniu pracy nie­
kiedy nie może być zastosowana.

Następpie dyr, dep. mechanicz­
nego p. inż. Skupiewski dawał wy­
jaśnienia w sprawie prcnijowania 
o zaoszczędzeniu węgla i w sprawie 
szmelcu żelaznego.

Na wniosek posła Korneckiego ' 
dokonano wyboru podkomisji, zło­
żonych z 7 posłów dla zbadania 
umów o podkładach kolejowych i 
naprawach torów.

Na tern posiedzenie zakończono. 
Zarządzono przerwę do godz. 5 po­
południu.

Na popołudniowem posiedzeniu 
sejmowej komisji budżetowej przy­
stąpiono do obrad nad budżetem 
Min. Poczt, "i Tel., przyczem za 
bierają glos p. min. Miedziński. V 
przemówieniu swojem zaznaczył, że 
budżet ten w dochodach i wydat­
kach przedstawia dość poważne 
zwiększenie.

Inwestycje jednak, jakie są po­
trzebne nie mogą być pokryte z 
normalnego budżetu, dopiero po 
zaciągnięciu pożyczki zagranicz­
nej. Główną troską jest uspraw­
nienie telefoniczne. Naprawa róż­
nych braków wymaga jednorazo­
wego wielkiego nakładu. Zwięk­
szenie dochodów w Min. Poczt, i 
Tel. pochodziło częściowo z pod­
wyższania opłat telegrafu, telefo­
nów, poczty itd. Nadwyżka budże­
towa wynosiła w r. ub. przeszło 20 
milj. złotych i jest wyższą o 11 mil,I 
zl. niż preliminowano w r. b.

Sprawozdawca poseł Sochfc 
(Str. Chłopskie) zaznacza, że Mini­
sterstwo zaciągnęło z innymi kra­
jami — 12 umów w sprawach pocz­
towych, i że w porównaniu z r. 1926 
ruch pocztowy wzrósł o 75 proc., • 
telefony o 20 proc., telegraf o 244 
proc., gdzie liczba pracowników 
tylko o 3 proc.

Referent wniósł do budżetu 
szereg poprawek.

Lekarz obłąkanych.
232 (Ciąć dalszy.)

Klaudjusz poszedł czemprędzej do 
pokoju Laurcnta. Pan intendent 
chrapał jeszcze jak zabity. Zacny 
chlebodawca widocznie nie widział się 
z nim wcale.

Leclerc, jak wiemy, odwiózł wczo­
raj pannę Baltus do Melun, a dzisiaj 
znowu pojechał po nią.

Przybyli do Auteuil około piątej 
popołudniu i przywieźli ze sobą Fosa, 
wielkiego charta popielatego, który 
nie pr/fi-tawał okazywać wstrętu Fa­
brycjuszowi, pomimo pieszczot ostat­
niego,

—- Gdy zostanę mężem twojej pa­
ni — myślał sobie nędznik — dam ci 
maini ką gaięczkę i... oswobodzę się 
od ciebie...

Nieobecność Pauli trwała bardzo 
krótko a mimo to Edtoa, ujrzawszy 
ją, o mało nie oszalała z radości. — 
Możnaby sądzić, że dwie przyjaciółki 
nie widziały się od bardzo dawna.

•Fox - poznał doskonale pannę De- 
lariviere. zaczął ją lizać po rękach i 
łasić się do niej.

Stan Joanny od wczoraj nie uległ 
żadnej widocznej zmianie. Napad, 

którego obawiał się chwilowo doktor, 
nic przyszedł, dzięki Bogu, z powodu 
reakcji, spowodowanej szybką jazdą.

Za powrotem do domu pani Dela- 
riviere zasnęła i wypoczywała po 
zmęczeniu na spacerze.

Doktór Vernier mógł się pochwa­
lić 7 rezultatu doświadczenia.

Fabrycjusz wydawał się wielce u- 
radowanym i mógł być nim do pew­
nego stopnia. Widział zbliżającą się 
chwilę, w której ukończą się wszyst­
kie jego niepokoje, w której żadna 
obawa nie będzie już miała racji bytu.

Druga podróż, odbyta sam na sam 
z Paulą do Melun, w dziwny sposób 
zwiększyła jego wpływ na nią. Co 
godzina zajmował więcej miejsca w 
sercu młodej dziewczyny. Był prze­
konany, że wszystko idzie jaknajle- 
piej. V

’ Grzegorz pozostawił pannę Baltus 
w pokoju Edmy, a Fabrycjusza za­
brał do ogrodu.

Chodzili pod wielkiemi drzewami 
w cienistej alei. Fabrycjusz rozglą­
dał się dokoła.

— Doprawdy, masz pan nierucho­
mość prześliczną. Nie rozejrzałem się 
jeszcze w niej dobrze. A co za ogród 
ogromny i wspaniały. To park praw­
dziwy.

— Tak jest™ — odrzekł Grzegorz 

zachwycony. — Nie znasz pan jeszcze 
całego domu’

— Znam tę część tylko, którą zwie­
dziłem wczoraj w towarzystwie pana.

— Możebyś pan pragnął obejrzeć 
całą posiadłość?

— Bardzobym tego pragnął...
Fabrycjusz miał naturalnie pewną 

myśl, którą odgadną, wkrótce czytel­
nicy.

— Chodź pan — odezwał się dok­
tor, pociągając gościa do zabudowań 
warjatek.

— Na którą ulicę wychodzą tyły 
budynku głównego?... — zapytał Fa­
brycjusz, chociaż lepiej o tern wie­
dział od Verniero.

Ten ostatni odpowiedział:
— Na drogę, okalającą całą posia­

dłość, a stamtąd na bulwar Montmo­
rency. Zaraz panu pokażę...

Przeszli przez ogród i dotarli do 
malej furtki w murze. Młody lekarz 
poszukał klucza i otworzył.

Siostrzeniec bankiera śledził uważ­
nie każde poruszenie swego towarzy­
sza. Zobaczywszy klucz, uśmiechnął 
się z widocznem zadowoleniem.

— Nie zmieniono zamku... — mruk­
nął.

— Proszę... wejdź pan — powiedział 

Gizcgorz — ta droga okala cały park 
i zupełnie go odosobnią... Chodź par 
tędy... zaprowadzę pana na bulwar 
Montmorency.

— To amfiteatr i trupiarnia — 
rzekł, wskazując na dwa budynki, ja­
kie znają już czytelnicy nasi. — A 
to drzwi, na bulwar prowadzące. Cży 
je otworzyć?

— I owszem, jeżeli pan łaskaw.
Doktor wyjął PCk kluczy i wybrał 

z pomiędzy nich ów maleńki kluczyk, 
którym kiedyś Edma się posłużyła.

Kiedy Grzegorz otwierał drzwicz­
ki wąskie. Fabrycjusz podniósł oczy 
do góry. Wpatrzył się w maleńką 
sprężynę stalową, przytwierdzoną do 
muru, która się uginała, skoro się 
drzwi otarły o nią.

—- Czy też istnieje jeszcze drut 
przewodni, zaraz się o tern przeko­
nam — pomyślał.

— Oto bulwar Montmorency i dro­
ga kolei obwodowej — powiedział 
Grzegorz. — Tedy wynosimy trupy, 
jeżeli się zdarzy śmierć w zakładzie

— Doskonale pomyślane! — od 
rzeki Fabrycjusz — chorzy unikaj, 
smutnego widoku... Wiele też pa u 

zapłaciłeś za zakład z klijentelą?...
— Trzykroć sto tysięcy franków;
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List г Gdyni. Radosna dla kobiet wieść.
(Od naszego korespondenta).

Gdynia, 24 kwietnai. zagraniczne, przeważnie niemieckie.
Gdynia jest jedynem miastem poi- 

skiem, którego rozwój posuwa się na­
przód w tempie iście amerykańskiem. 
Przed dwoma laty liczyła niespełna 
2000, dziś liczy 6000 mieszkańców. 
W związku z tern pozostają szalony 
brak i drożyzna mieszkań, ale także 
coraz szersze rozmiary przybierają­
cy ruch budowlany.

W tej chwili wprawdzie sezon bu­
dowlany dopiero się rozpoczyna. Lu­
dziom brak pieniędzy, a wypłata kre­
dytów budowlanych jest zbyt powol­
na. Narazić więc pełny ruch istnieje 
jedynie przy budowlach rządowych, 
lecz niewątpliwie wzmoże się i ruch 
budowlany prywatny i spółdzielczy.

Założono już trzy spółdzielnie bu­
dowlane, których celem jest budowa 
możliwie tanich mieszkań. Niewątpli­
wie uzyskają one pomoc kredytowa 
Rządu i zdziałają wiele dobrego, o ile 
kierownictwo spocznie w odpowied­
nich rękach. Sadzę jednak, że wła­
ściwiej byłoby zakładać zamiast 
trzech, czterech — jedną lub dwie 
ćonajwyżej spółdzielnie budowlane, 
które wtedy, jako silniejsze, łatwiej 
sprostałyby zadaniu.

Bardzo niewielkie postępy czynią 
prace przy niwelacji i brukowaniu 
ulic oraz kanalizacji etc. Magistrat 
tłumaczy się brakiem pieniędzy. 
Trzeba było o nich pomyśleć wcze­
śniej. Mają zresztą wkrótce nadejść, 
gdyż Rząd, w zupełności doceniając 
kwestję rozbudowy Gdyni, w dal­
szym ciągu udzielać będzie miastu 
dotacyj i kredytów. Ale wzamian za 
to żąda dla siebie prawa kontroli nad 
sposobem rozbudowy miasta — i 
słusznie! Doświadczenie uczy, że ta 
kontrola jest konieczną.

Tempoprac przy rozbudowie mia­
sta i portu trzeba uczynić jeszcze 
szybszem, gdyż tego wymaga prze- 
dewszystkiem wzrost ruchu w porcie. 
Obrazują go wymownie następujące 
cyfry: Do portu w Gdyni przybyło: 
w 1924 r. 27 statków o pojemności 
14.352 tonn, w 1925 r. 85 statków 
(74.707 tonn). w 1926 r. 298 statków" 
(204.757 tonn) w 1927 r. 530 statków 
o pojemności 422.938 tonn. Zatem 
liczba statków, które weszły do por­
tu gdyńskiego, w stosunku do roku 
1924-go zwiększyła się 20-to krotnie, 
żaś liczba tomi niemal 30-tokrotnie.

Niemcy zarabiają na nas wielomilio­
nowe sumy; To się musi zmienić. 
W tym celu trzeba rozbudować pol­
ską flotę handlowa, stworzyć flotylle 
kutrów rybackich i rybny przemysł 
przetwórczy, trzeba corychlej ukoń­
czyć budowę linii kolejowej Gdynia— 
Bydgoszcz oraz pobudować w Gdyni 
wielkie magazyny towarowe.

Zgodny wysiłek Rządu i społe­
czeństwa (zwłaszcza * kupiectwa i 
przemysłu) muszą się złożyć na to, 
by wkrótce w porcie w Gdyni nie 
tylko naładowywano lecz i wyłado­
wywano c ona  j mnie j mil jon tonn to­
warów rocznie.

Obserwator.

W Montpellier dr. Delmas, -szef 
tamtejszej kliniki położniczej, wy­
głosił referat, zapowiadający mo­
żliwość porodów bez bólu oraz u- 
kreślenie ścisłego czasu, kiedy po­
ród ma nastąpić.

Sprawozdanie to uczynione zo­
stało na zasadzie 200 zabiegów, do­
konanych bądź osobiście przez pro­
fesora Delma sa, bądź przez jego po­
mocników.

Znieczulenie rodzenia pacierzo­
wego przy pomocy specjalnego za. 

Otrzyku, umożliwia lekarzowi wy­
jęcie płodu we właściwym terminie, 
przyczem proces ten nie trwa dłu­
żej nad 15 minut. Operacja ta jest 
łatwa i przeprowadzona w należy-

Budżet obrony państwa
Budżet Ministerstwa Spraw Woj­

skowych na rok 1928/29 przewiduje 
następujący stan liczebny siły zbroj­
nej Rzeczypospolitej : oficerów 
17.905, szeregowych zawodowych 
(podoficerów) — 37.000, szerego­
wych niezawodowych 209.863. W 
tych cyfrach mieści się cala nasza 
stała armja lądowa, powietrzna i ma­
rynarka.

Na utrzymanie wojska preliminarz 
budżetowy przewiduje 457.090.577 zł. 
Sumę przeznaczona na uposażenia 
pomimo podwyżki uposażeń, utrzy­
mano w granicach budżetu zeszło­
rocznego, a to dzięki zastosowaniu 
pewnych oszczędności i zmniejszeniu 
stanu liczebnego korpusu wyższych 
oficerów. Zwiększono natomiast wy­
datki na umundurowanie i na wyży­
wienie ludzi oraz wprowadzono nowe, 
na zakup broni (6.786.000 zł.) i na 
nagrody pieniężne.

Na uzbrojenie (zakup broni, amu­
nicji, obronę przeciwgazową i t. d.) 
przeznacza się o 10 milj. zł. więcej 
niż w ub. roku, czyli 58.454.470 zł. — 
Na lotnictwo 18.292.000 zł., na ma­

rynarkę 12.759.462 zł., na szkolnic­
two wojskowe 3.830.043 zł. (o 
1.200.000 więcej niż w ub. roku).

Nowością jest budżet nadzwyczaj­
ny na inwestycje, w kwocie 
32.832.107 zł. Więcej niż jedna trze­
cia tej symy (12.230.132 zł.) jest 
przeznaczona na budowę nowych 
gmachów, reszta na budowę no­
wych okrętów wojennych (14 milio­
nów zł.), fortyfikacje, służbę łączno­
ści i budowę nowych warsztatów i 
magazynów dla marynarki wojennej.

Ogółem więc budżet Min. Spraw 
Wojsk, przewiduje w dziale docho­
dów 3.775.905 zł. (z sprzedaży róż­
nego niepotrzebnego materjału i ko­
ni), w dziale rozchodów 744.965.787 
zl., to jest o 134.162.152 zł. więcej, 
niż budżet zeszłoroczny. Wzrost wy­
datków spowodowały głównie nad­
zwyczajne inwestycje, zwiększenie 
wydatków na uzbrojenie, wyżywie­
nie, zakup koni i funduszu na stwo­
rzenie rezerw zbożowych z 59 milj. 
na 107 miljonów złotych.

(i).

Oblicze Sejmu.
Podział na Kluby.

Zaś przywóz i wywóz towarów
przedstawia się następująco:

Rok Przywóz
1924
1925 :
1926
1927

631
1.586

179
6.702

Wywóz
9.717 tonn

50.768 .,
413.826
889.439 „

Różnica pomiędzy przywozem a 
wywozem jest ogromna. Znaczy to, 
że 90 procent towarów zagranicz­
nych, idących drogą morską do Pol­
ski, przychodzi do nas przez porty

Zamówienie Króla Afganistanu 
w Berlinie.

Jedna z niemieckich agencyj w 
Berlinie donosi, że król Afganista­
nu Amnnullah odbył w tych dniach 
w gm. poselstwa afgańskiego w 
Berlinie kilka konferencyj z prze­
mysłowcami niemieckimi, rezulta­
tem których było poczynienie ol­
brzymich zamówień. Król zakupił 
kilka samolotów, dalej dał zlecenie 
na kompletne urządzenie dla fa­
bryki cukru i fabryki przetworów 
chemicznych. Równąęześnie toczy­
ły się pertraktacje o kompletne wy­
posażenie i urządzenie fabryki wy­
robów tekstylnych, jak również o 
dostawę szyn i. innych materiałów 
do budowy kolei.

W chwili obecnej w Sejmie ist­
nieje 15 klubów i frakcyj, w tej 
liczbie 9 klubów polskich, 5 mniej­
szości narodowych, 1 komunstycz- 
ny. 20 posłów (polaków i Ukraiń­
ców) nie zgłosiło przynależności do 
żadnego klubu. Wśród tych t. zw. 
„dzikch“ znajdują się pp.: Korfan­
ty, Stapiński. ks. Czuj, ks. Madej 
i inni.

Najsilniejszym liczebnie klubem 
jest „Bezpartyjny Blok Wspólp ’a 
су z Rządem“, liczący. 120 człon­
ków (a łącznic z frakcją N.P.R - 
Lewicą 125 członków).

Następne miejsca zajmują ko­
lejno:

Związek Parlamentarny Pol­
skich Socjalistów (P.P.S.) 65 po­
słów.

„Wyzwolenie“ — 40 posłów.
Związek Ludowo-Narodowy — 

37 posłów.

Klub Stronnictwa Chłopskiego 
—- 26 posłów.

Klub P.S.L. „Piast“ — 21 po­
słów.

Klub N.P.R. — 14 posłów.
Klub Ch. D. — 15 posłów .
Frakcja N.P.R.-Lewicy — 5 po­

słów.
Frakcja komunistyczna..— 7 

posłów.
Z klubów mniejszości narodo­

wych najsilniejszym klubem jest 
klub ukraińsko-białoruski, liczący 
30 posłów. Klub niemiecki liczy 
19 posłów, koło żydowskie 13 po­
słów, klub Selrobu (ukr. socj.) 4 po­
słów, klub ukr. soc. rad. 8 posłów.

Zatem kluby polskie liczą 343 
posłów, kluby mniejszości 74 po­
słów, komuniści 7. razem 424. Z 
pośród 26 „dzikich“ większość sta­
nowią polary.

Jeszcze można zaprenumerować
„Goniec Nadwiślański“

na miesiąc maj.
Prenumeratę przyjmują wszystKie urzędy pocztowe, nasze 

eKspedycje i agentury.

tych warunkach, nie zagraża życiu 
ani matki, ani noworodka.

Od niepamiętnych czasów dą­
żono do złagodzenia strasznych 
boli porodowych. Naukowo je­
dnakże poczęli to zagadnienie ba­
dać lekarze dopiero w pierwszych, 
jarach 19-go wieku. Uczyniono 
więc szereg prób z nowowynalezio- 
nemi podówczas narkotykami, ete­
rem, chloroformem, kokainą.

W 1847 roku uśpił prof. Simp­
son chloroformem królową angiel­
ską Wiktorję przy porodzie ósme­
go jej dziecka i uczynił to na wy­
raźną wolę monatchini.

Ale na zastrzyki kokainy, po­
wodujące niejednokrotnie zaburze­
nia mózgowe, objawy paraliżu i sil­
ne krwotoki, ani injekcje morfiny, 
wywołujące ataki duszności u no­
worodków, nie osiągają zamierzo­
nego celu, a stosowanie scopolami- 
ny oraz preparatów weronalowych 
grożą wprost zatruciem położnicy.

Słowem żaden z używanych do­
tychczas na złagodzenie boji środ­
ków nie dal wyników pomyślnych, 
gdyż albo ich nie uśmierzał, albo 
sprowadzał groźne zaburzenia w 
organizmie matki i dziecka.

Dopiero zastrzyki stosowane w 
klinice prof. Delmasa nie spowo­
dował ani razu szkodliwych na­
stępstw. Wprost przeciwnie: niti- 
tylko usuwają one radykalnie swo. 
iste bóle, ale wielokrotnie dzięki 
tym zabiegom zdołano uratować 
życie położnic w wypadkach skom­
plikowanych.

Profesor Delmas’ po szczegóło- 
wem zbadaniu chorej określa dzi ,*ń 
i godzinę zabiegu.

Wynalazek ten posiada nie­
zmiernie doniosłe znaczenie nia- 
tylko z punktu czysto medycznego, 
ale i socjalno-państwowego. na co 
wielki nacisk położył znakomity 
uczony francuski prof. Forques w 
swein inauguracyjneni przemówie­
niu, bedącem wstępem do prelcl£;ji 
swego kolegi. Wyraził on miano­
wicie przekonanie, że rozpowszech­
nienie metody prof. Delmasa przy­
czyni się niewątpliwie do zwięk­
szenia ludności w kraju, gdyż usu­
nie lęk młodych mężatek, wywoła­
nych myślą o bólach, składanych 
na ołtarzu macierzyństwa.

0 Gdyni w Sejmie.
Podczas obrad sejmowych nad 

budżetem Ministerstwa Przemysłu i 
Handlu p. min. Kwiatkowski stwier­
dził, że miasto Gdynia „rozbudowy­
wało się nieracjonalnie i nie ma dziś 
możności wykonania całego progra­
mu prac“. (Czytelnicy nasi zepewnć 
przypominają sobie, że pisaliśmy na 
ten temat przed kilku tygodniami). 
Wobec tego — oświadczył p. mini­
ster — trzeba dopomóc miastu do 
zaciągnięcia podwyżki i subwencjo­
nowania jej, lecz pod warunkiem 
uzyskania wpływu na sposób rozbu­
dowania miasta. Na amortyzację i 
oprocentowanie pożyczek Gdyni 
przeznacza się w budżecie 500 tys. 
złotych.

Port w Gdyni ma być ukończony 
przed terminem, a w roku 1930 ma 
się załadowywać w nim na okręty 
przynajmniej 1 miljon tonn. Buduje 
się też w Gdyni port rybacki. Wkrót­
ce ma być zorganizowana wyprawa 
na dalekie morze, na połów śledzi, 
aby zachęcić i nauczyć naszych ry­
baków. Wydział rybacki przeniesio­
na został z ministerstwa rolnictwa do 
ministerstwa przemysłu i handlu.



„GONIEC NADWISEARSKF niedziela, dnia 29 kwietnia 1928 r. Nr. 100Str. 4 
■

Zycie
Prosta droga.

W kolach rzemiosła istnieje dość 
silny ferment. Dotyczy to zwła­
szcza Poznańskiego, b. Kongresów­
ki, a częściowo i Małopolski.

Powodem tego zjawiska, to po 
największej części niepowołani o- 
piekunowie, którzy z praca dla rze­
miosła lub wśród rzemiosła nie ma­
ja nic wspólnego, a obcięliby w nim 
odgrywać rolę matadorów lub, co 
gorsza, wyzyskiwać je dla celów 
partyjno-politycznych. Położenie 
rzemiosła nie jest najlepsze i nic 
brak wśród nich takich, którzy po- 
hopnie lecą na demagogję, nie od­
różniając w pierwszej chwili plew 
od ziarna.

Są tacy, którym jest to wodą na 
młyn. Przed zbytniem roznamtęt­
nieniem się, w kierunku jałowej 
dyskusji należy stanowczo prze­
strzec. Rzemiosło nie może po­
zwolić sobie na tarcia, które roz­
praszają jego siłę żywotną i od­
ciągają je od pozytywnej pracy go. 
spodarczej.

Nowa ustawa przemysłowa da­
la rzemiosłu wielo korzystnych 
praw, dała warunki, w których u- 
miejętną pracą wyzwolić się może 
rzemieślnik z niekorzystnego poło­
żenia, w jakie jo wtrąciły trudne 
warunki pierwszych lat odbudowy. 
Od tego należy rozpocząć:

Praca nad przekształceniem ce­
chów nie wszędzie została jeszcze 
dokonana. Należy ją pogłębić jak- 
najszybszem zorganizowaniem 
związków cechowych. A pozatem 
praca w cechach winna na dobre 
być poprowadzona.

Ostatnio rząd przyszedł z wy­
datną pomocą kredytową i idzie 
na uwzględnienie dalszych potrzeb. 
Największą trudnością przy roz­
dziale kredytów, to uprzystępnie­
nie go owym najdrobniejszym 
warsztatom, a to z tego względu, 
że takim małym rzemieślnikom, nie 
posiadającym żadnej posesji, nikt 
nie chce dać gwarancji czy żyra. 
Każdy się boi podpisać choćby na 
najmniejszą sumę, bo poza uczci­
wością i chęcią zwrotu pożyczki są 
siły wyższe, jak choroby lub 
śmierć. Każdy ma pozatem dość z 
sobą do czynienia.

Nawet gdyby rząd nie dał dal­
szej pomocy, to wszyscy rzemieśl­
nicy muszą pomyśleć o samopomo­
cy. prędzej czy później. Im woz- 
śniej — tem lepiej. Rzemiosło mu­
si się stać siłą gospodarczą —- czyn­
nikiem, mogącym zaważyć na ży­
ciu gospodarczem. A będzie tą si­
łą, jeśli będzie umiało zorganizo­
wać swą siłę finansowa. Początek 
jest zrobiony. W poszczególnych 
województwach pracują już dość 
sprawnie Kasy rzemieślnicze. Na­
leży je rozbudować.

I jedno i drugie, codopiero przy­
toczone, wymaga dalszego organi­
zacyjnego wysiłku, wysiłku, na 
który zdobyć się muszą cechy rze. 
mieślnicze. Mamy na myśli spra­
wę kas zaliczkowych przy cechach, 
o ozem mówił na ostatniem Wal- 
nom Zebraniu prezes Izby Rzom. 
grudziądzkiej, p. Grobelny.

Otóż myśl poruszona jest 
świetna i z góry widocznie przemy­
ślana, skoro w statutach dodatko­
wych do statutu cechowego zosta­
ła uwzględniona.

Tak jest — kasy zaliczkowe 
przy cechach mają nareszcie roz­

gospodarcze „Mała reforma podatkowa“.

wiązać wiecznie kulejącą sprawę 
gwarancji i wiele innych. Albo­
wiem kasa cechu, która równocze­
śnie będąc członkiem Centralnej 
Kasy Rzemieślniczej na Pomorzu, 
może i winna dać swym członkom 
potrzebnego żyra, a dalej deponu­
jąc swoje kapitały w Centralnej 
Kasie, zwiększa kapitał obrotowy, 
który służyć może znowu członkom. 
Działalność kasy może być więc in­
tensywniejszą i skuteczniejszą.

O szczegółach warto jeszsze pc; 
mówić. Dziś jedno obcięlibyśmy 
podkreślić: — są sprawy, dla któ­
rych pracować można ze skutkiem 
i z pożytkiem i szukać winniśmy te­
go, co nas łączy, a omijać to, co nas 
rozdziela.

Nie wybujała ambicja i cele po­
stronne —- praca rzetelna niech bę­
dzie legitymacją dla tych, którzy 
wśród rzemiosła działają. A tej 
pracy jest aż nadto.

Gryf.

Pomorski przemysł drzewny.
Ze sprawozdania rocznego o przemyśle i handlu na Pomorzu.

Przemysł drzewny na Pomorzu na­
leży do najbardziej rozwiniętych i 
najbardziej aktywnych gałęzi prze­
mysłu. W roku sprawozdawczym czyn­
nych było 444 zakładów przemysło­
wych, czyli o 21 więcej niż w roku 
poprzednim. Nieczynnych było 41 za­
kładów przemysłowych, w tej liczbie 
34 tartaki, 1 zakład stolarski budowla­
ny i 6 warsztatów wyrabiających 
sprzęty domowe. Stan zatrudnienia 
wynosił 6971 robotników, co wobec 6366 
robotników w roku zeszłym stanowi 
nieznaczny wzrost o 1)4 proc. Najlicz­
niejszy dział w tej branży przemysłu 
stanowią tartaki, które w 200 czynnych 
zakładach zatrudniały ogółem 3 874 ro­
botników, co stanowi spadek o 557 ro­
botników czyli o 12,6 proc. Pozatem 
liczne są warsztaty, wytwarzające 
sprzęty domowe (192 warsztatów — 
1917 robotników). W tych warsztatach 
nastąpiła znaczna poprawa, mianowi­
cie stan zatrudnienia podniósł się o 
21 proc. Również poprawę wykazuje 
wyrób mebli wiklinowych. Ogółem 
przemysł drzewny wykazuje stopień 
uruchomienia 57 proc., przyezem nio 
jest on równy dla poszczególnych ro- 
dzaejów warsztatów i wynosi dla tar­
taków 50 proc., dla wytwórni sprzę­
tów domowych 65 proc., dla wyrobu li­
stew i ram niecałe 90 ąroc., a dla wy­
robów wiklinowych 57 proc. Ilość drze 
wa surowego, dostarczanego w r. 3927 
przez tutejsze lasy na rynek jest sto­
sunkowo bardzo duża, co przypisać na­
leży ponadetatowym wyrębom drzewa 
zniszczonego przez sówkę - chojnów- 
kę, w poprzednim sezonie rębnym. I- 
lości te stanowią w obrębie toruńskiej 
dyreckjl lasów państwowych 70 000 m3 
samego drzewa użytkowego); w gra­
nicach dyrekcji bydgoskiej, gdzie klę­
ska sówki dała się bardziej we znaki, 
ilości te sa znacznie większe 1 wyno­
szą 480 000 m3 dłużyc przeważnie so­
snowych), około 200 000 m3 drewna ko­
palnianego, nio licząc drewna opało­
wego i sprzedaży lokalnej. Ogółem dy­
rekcja lasów państwowych w Bydgo­
szczy sprzedała 1125 000 m8 grubizny. 
Ogólnie zauważyć się daje, że mocna 
konjunktura na drzewo, która ma 
swój początek z końcem 1925 roku, w 
ciągu roku 3927 stale i niezmiernie 
wzrastała; w związku z tom i ceny u- 
zyskiwano za poszczególne sortymen­
ty zwyżkowe. Przocięnto ceny drew­
na budulcowego looo wagon stacja za­
ładowania wzrosły ze zł 38,50 w stycz­
niu do zł 41,00 w lipcu i do zł 52,00 W 
grudniu za m3. Jednakże w poszcze­
gólnych wypadkach zależnie od jako­
ści mater jału ceny te w grudniu 1927 
dochodziły do 90 zł i więcej za m3 bu­
dulca. Ten stały wzrost cen drzewa

Przed kilku dniami w artykule 
wstępnym p. L „Nowe podatki“ pi­
saliśmy o zamierzeniach Rządu w 
dziedzinie podatkowej. Te infor­
macje uzupełniamy na stępujące mi:

Stały podatek majątkowy.
. Projekt • Ministerstwa Skarbu 

przewiduje przemianę obecnego 
jednorazowego podatku majątko­
wego na stały podatek majątkowy 
o niskich stawkach. Zasadnicza 
stawka wynosić ma pól procent od 
wartości majątku, a przy mniej­
szych majątkach wartości od 6000 
do 15.000 zł. — cztery dziesiąte (0,4) 
procentu.
Ustawa o podatku dochodowym 

ma ulec pewnym zmianom, z któ­
rych główną będzie nałożenie obo­
wiązku płacenia podatku dochodo­
wego także na tych włościan, któ­
rzy posiadają mniej niż 15 ha zie­
mi. Włościanie ci obecnie nie pła­
cą podatku dochodowego.

Podatek przemysłowy’.
Projektowana nowelizacja usta.

stał się jedną z przyczyn niepomyśl­
nych wyników rozwoju tartacznlotwa 
na Pomorzu w roku sprawozdawczym, 
gdyż wobec nieustabilizowanych sto­
sunków na rynku drzewnym, uniemo­
żliwiał wszelką kalkulację na dalszą 
metę i spowodował brak kapitału o- 
brotowego. Oprócz stałej zwyżki cen 
drzewa charakterystycznym momen­
tem dla oceny sytuacji na rynku 
drzewnym był bardzo znaczny wywóz 
drzewa okrągłego do Niemiec przy ró­
wnoczesnym zakazie przywozu do Nie­
miec drzewa tartego. Stan taki skie­
rował nasz materjał tarty na rynek 
angielski, jednakże eksport ten trwał 
ze względów kalkulacyjnych krótko, 
gdyż wysokie ceny na drzewo surowe 
w kraju podniosły ceny drzewa tarte­
go ponad poziom cen w Anglji. Na 
szczęście w okresie letnim dał się od­
czuć brak drzewa tartego na rynku 
niemieckim, dzięki czemu rząd nie­
miecki zaczął traktować o wwóz te­
go artykułu liberalniej, co znacznie 
sytuację w tartacznictwie pod koniec 
roku poprawiło.

Najfatalniejsze skutki dla przemy­
słu drzewnego miał masówy wywóz 
drzewa surowego do Niemiec. Spowo­
dowało to dalszy wzrost cen oraz ogo­
łociło rynek z drzewa surowego, wsku­
tek czego liczne tartaki zmuszono by­
ły ograniczyć produkcję, a nawet w 
niektórych wypadkach zupełnie zawie­
sić pracę. W tych czasach w przemy­
śle drzewnym ujawniła się wyraźna 
dążność do spowdowania ograniczeń w 
wywozie drzewa surowego, co jednak­
że ze względu na bilans handlowy i 
interes leśnictwa nie dało się przepro­
wadzić. Wskutek tej sytuacji stosu­
nek eksportu drzewa surowego do ek­
sportu drzewa tartego i wyrobów drze­
wnych był naogół niekorzystny. Prze­
mysłowcy drzewni z zawarciem z 
Niemcami umowy drzewnej, która da­
je dalszą podstawę do wywozu drze­
wa okrągłego z Polski. Oczywiście, 
że wywóz ten odbywać się będzie ko­
sztem województw zachodnich, jako 
najbliżej granicy Niemiec położonych 
— zaś uzupełnienie powstałych dzięki 
temu braków surowca przez dowóz z 
Kresów Wschodnich lub Małopolski, 
nie wytrzyma kalkulacji, wskutek 
dość znacznych kosztów przewozu. — 
Dalsze niebezpieczeństwo dla przemy­
słu drzewnego przewidzieć należy we 
wzmożonej konkurencji na rynku we­
wnętrznym przemysłu niemieckiego, 
po zawarciu traktatu handlowego z 
Niemcami. Nasz przemysł drzewny po 
latach niepomyślnej koniunktury jest 
tak osłabiony, technicznie i finanso­
wo, że konkurencja ta może się stać 
dlań groźną, o ile nie przyjdzie się

wy o podatku obrotowym podobno 
przewiduje:

1) Wprowadzenie 8 kategoryj 
świadectw przemysłowych nietylko 
dla przemysłu, ale także i dla han­
dlu.

2) Zasadnicza stawka podatku 
ùbrotòwewgo ma wynosić tylko 
1 procent

3) Eksport zarówno surowców, 
jak produktów przemysłowych ma 
być zupełnie wolny od podatku 
przemysłowego.

4) Komisje szacunkowe mają 
być zniesione, a wymiary dokony­
wane będą przez samą władzę po­
datkową.

Inne podatki.
Wreszcie „mała reforma podat­

kowa“ obejmuje zmianę podatku 
gruntowego przez skasowanie za­
równo progresji i degresji oraz 
podwyżkę stawek, jakoteż projekt 
podatku budynkowego (na, wzór 
dawnego podatku domowo-klaso- 
wego) dla wsi i miasteczek. 
o5?ei^sdo(40 пм;огаиоі;д qiR\[

mu z pomcą w postaci długotermino­
wych i dogdnych kredytów inwesty­
cyjnych na racjonalizację techniki o- 
bróbki i kredytów eksportowych, ce­
lem odsunięcia rozmaitych spekulan- 
tów-pośredników. Zakłady przemy­
słowo wyrabiające meble wykazują 
wprawdzie w porównaniu z rokiem po­
przednim znaczne ożywienie, jednak­
że odczuwają w dalszym ciągu znacz­
ne trudności w dziedzinie zaopatrywać 
nia się w surowiec. Stosowanie przy' 
zakupie surowca z lasów państwowych i 
metod submisyjnych jest dla zakła­
dów tych bardzo uciążliwe, gdyż me­
toda ta w zasadzie nie daje gwarancji 
otrzymania na określony termin po­
trzebnej ilości drzewa odpowiedniej 
jakości. System ten jest zwłaszcza u- 
ciążliwy, gdy chodzi o przemysł ek­
sportowy,1 posiadający pozawierane u- 
mowy na dostarczenie swoich wyrobów 
odbiorcom zagranicznym po cenach u- 
mowailii ustalonych i w ściślo określo­
nych terminach, wzgl. konkurencyjne 
na rynkach zagranicznych nic pozwa­
lają na zabezpieczenie sobie dostate­
cznych rezerw w cenie na wypadek 
niespodziewanych skoków w cenie su­
rowca, toteż w tych warunkach eks­
port tych artykułów nie posiada dość 
mocnych i stałych podstaw. Drzewo 
przeznaczone do wyrobu mebli musi 
długi czas schnąć, co spowoduje unie­
ruchomienie znacznych kapitałów w 
zapasach drzewa, i dlatego ułatwień 
kredytu odgrywa dla tych zakładów 
bardzo ważną rolę. Liczyć się tu na­
leży również z siłą nabywczą klijen- 
teli, która z małymi wyjątkami doma­
ga się przy zakupie mebli długotermi­
nowej ratalnej spłaty. Pozatem zna­
czne koszta transportu kolejowego, u- 
rządzeń domowych, ogromnie ograni­
czają rynki zbytu fabryk pomorskich, 
jako daleko położonych od najpoje- 
mniejszych rynków, jakiem! są zwła­
szcza dla mebli prostych wojewódz­
twa wschodnie i Górny Śląsk.

Piekarze zabiegają o Kredyty.
na mechanizację swych przedslęb.
W związku ze zbliżającym się ter­

minem zamiany urządzeń ręcznych na 
mechaniczno we wszystkich piekar­
niach, co ma nastąpić już z dniem 1 
czerwca br., związek właścicieli pie­
karń w Polsce czyni zabiegi w Banku 
Gospodarstwa Krajowego o przyzna­
nie przedsiębiorcom piekarnianym 
kredytów na zakup urządzeń mecha­
nicznych. Kredyt wynieść ma po 20 
tysięcy złotych na przedsiębiorcę, ty­
le bowiem kosztuje najprostsze urzą­
dzenie mechaniczne piekarni.
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O prawidłowy rozwój miast.
Wywiad przedstawiciela „Gońca“ z p. prezyd. Włodłiiem.

W środę i czwartek bież. tyg. odbvl 
się w Warszawie tłumny zjazd przed­
stawicieli miast polskich. PrzewoJa,- 
czyli kolejno op. prezyda.u n: Gru 
dz.calza Włodek prezydent Płocki 
Zbrożyna i przedstawiciel Warszawy 
dr. K. liski. Wobec niezmiernie donio­
słych uchwal jak i samego przebiegu 
oraz znaczenia zjazdu, zwróciliśmy 
się do p. prez. Włodka o udzielenie 
nam szczegółowych informacyj, na co 
p. Prezydent opowiedział nam chętnie 
co następuje:

Zjazdy przedstawicieli miast 
polskich uwydatniają wyraźnie, że 
praca nad prawidłowym rozwojom 
miast coraz bardziej realne przy­
biera formy. Na ostatnim zjeż- 
dzie widziało się wyjątkowe sku­
pienie przy referatach.

Najliczniej, oczywiście, bvły re­
prezentowane miasta b. Kongre­
sówki. Fakt ten należy sobie tłu­
maczyć również i tern, że miasta 
te mają przed sobą największe pole 
do działania, gdyż są dotychczas 
pozbawione wszelkich bodajże na­
wet prymitywniejszych urządzeń 
miejskich.

W czasie zjazdu wygłosił inż. 
St. Rabczyński interesująco opra­
cowany referat p. t. „Regulacja i 
rozbudowa miast“.

Mówca wysunął następująco 
tezy: Właściwe ujęcie zagadnień re 
gulacyjnych stanowi podstawę na­
leżytego kształtowania się i rozwo­
ju miast i osiedli. Wyrazem wła­
ściwego ujęcia zagadnień regula­
cyjnych jest plan regulacyjny, 
który wobec powyższego dla każ­
dego miasta jest niezbędny. Wobec 
dr.iosłości dla właściwego rozwoju 
osiedli i wytycznych, ustalonych 
planem regulacyjnym, zadaniem 
santorządu jest postawienie w swo­
jej organizacji dziedzinę regulacji 
na właściwym dominującym pozio­
mie.

Maszyna do szycia — motorem.
Curiosa naszego ustawodawstwa podatkowego.

Najwyższy Trybunał Admini­
stracyjny orzeczeniem z dnia 19-go 
września 1927 r. (L. Rej. 1761/26) 
stwierdził, że pod pojęcie fabryka­
cji rękodzielniczej podpada zarob­
kowa praca krawiecko-szwalnicza, 
a pod pojęcie silników mechanicz­
nych — maszyna do szycia. Jak 
wiadomo, posiadanie przez rze­
mieślnika w warsztacie silnika me. 
chanicznego jest podstawą wyższe* 
go opodatkowania, mianowicie u- 
stawa o podatku przemysłowym 
mówi, że od podatku obrotowego 
zwolnieni są wszyscy rzemieślnicy, 
którzy nie zatrudniają więcej niż 
jednego pomocnika, oraz ci. którzy 
nie posługują się siłą mechaniczną 
— a więc motorami różnego rodza­
ju. Według wyroku Najwyższego 
Trybunału Administracyjnego ma­
szyna do szycia jest także .^noto- 
rem“ w rozumieniu ustawy o po- 
datku przemysłowym.

W -zestawieniu z tem znamien­
nie wygląda wyjaśnienie minister­
stwa skarbu (patrz „Przemysł i 
Handel“, zeszyt 17), w myśl które­
go wyrób kopalniaków, papierówki 
i podklodów kolejowych, dokony­
wanych łącznie z przedsiębior. 
stwem wyrębu lasu na wyrębywa- 
nej parceli leśnej i sposobem ręcz­
nym, bez używania silników — 
jest uważany za pierwiastkową 
obróbkę drzewa, związana z wyro­
bem lasu i nie wymagającą osobne­

Następnie płk. Ulrych przedsta­
wi* imieniem państwowego urzędu 
wychowania fizycznego szereg po. 
stulntów w sprawie terenów spor­
ta wy eh oraz organizacji pracy na 
rolu wychowania fizycznego w 
miastach.

Są trzy główne pptrzeby sportu 
polskiégo: dostarczenie instrukto­
rów, zorganizowanie opieki lekar­
skiej oraz dostarczenie młodzieży 
urządzeń i terenów sportów, uwa­
żając tę ostatnią sprawę za najbar­
dziej palącą, do której załatwieni.* 
samorządy przystąpić powinny.

Następnie inż. Dudryt podzielił 
się z zebranemi zagranica obserwa­
cjami nad urządzeniami sporto­
wemu

Sprawa budowy terenów’ sporto­
wych wywołała dużo zainteresowa­
nie, tembardziej, że pomiędzy po­
stulatami sportu znajduje się żą­
danie stworzenia działów i refera­
tów wychowania fizycznego oraz 
bezwzględnej budowy boisk na 
własnych i zakupionych placach.

Po południu zebrani wysłuchali 
interesującego referatu, wy głuszo­
nego przez inż. E. Dunina p. t. 
„Rozbudowa miast“. Referent omó­
wił ustawę o rozbudowie miast i jej 
wykonanie. Organizację komite­
tów rozbudowy, regulamin dla ko­
mitetów, postępowanie w sprawach 
udzielania pożyczek na rozbudowę 
domów', na remont domów, organ iz. 
biur komitetów7. Szczególnie przy­
słuchiwano się fachowym wywo­
dom mówcy o systemie racjonalne­
go budownictwa. Po referacie roz­
winęła się obszerna dyskusja.

Poza tern uczestnicy zjazdu zwie­
dzili nowe urządzenia miejskie w 
Warszawie, zwłaszcza nowy sposób 
brukowania ulic, jak również no- 
wc-buduiace się domy mieszkalne i 
baraki dla eksmitowanych.

go świadectwa przemysłowego (!).
Szwaczka tedy, która gdzieś 

często w ciemnej i wilgotnej norze, 
przy pomocy maszyny do szycia 
zarabia na życie — musi wykupy­
wać świadectwo przemysłowe, a 
magnat, który przy wyrębie lam 
fabrykuje masowo kopalniaki, pa­
pierówki i podkłady kolejowe, ro­
biąc na tem krociowe interesy, 
wchodzące w setki tysięcy złotych 
— jest od obowiązku wykuou 
świadectwa przemysłowego — u- 
wolniony.

To też słusznie stwierdza „Głos 
Narodu“, że reforma naszego usta­
wodawstwa podatkowego staje ;ię 
doprawdy palącą koniecznością.

Wywóz węgla.
Przeładunek węgla eksportowego w 

portach w okresie od 11 do 18 kwietnia 
rb. włącznie wynosił:

W Gdańsku 5194 wag. 97 229 tonn 
w Gdyni 2 071 wag. 36 509 tonn 

Razem 7 625 wag. 133 738 tonn 
Pozostawało na postoju w portach 

do przeładunku węgla eksportowego 
przeciętnie dziennie 3 918 wag. 72 088 
tonn. Przeładunek węgla eksportowe­
go w Gdańsku i Gdyni za okres od 11 
do 18 kwietnia br. w porównaniu z 
tymże okresem czasu roku ubiéglego 
zwiększył się o 2336 wag., co stanowi 
47,4 proc.

Na drodze do ożywienia Kre­
dytu długoterminowego dla rol­

nictwa.
Jeżeli nadeszłe z Warszawy infor­

macje odpowiadają faktycznemu sta­
nowi rzeczy, zrobiono w ostatnich 
dniach bardzo poważny krok naprzód 
w sprawie stworzenia długotermino­
wego kredytu dla rolnictwa.,

W wyniku ’bowiem rokw.ań przed­
stawicieli rządu z reprezentantami 
konsorjum doszło do porozumienia w 
sprawie sfinansowania listów zasta­
wnych kredytu ziemskiego.

Konsorcjum amerykańskie podjęło 
się uplasowania listów zastawnych w 
zagranicznych centrach finansowych.

Rolę gwaranta obejmie prawdopo­
dobnie rząd.

Drugą dziedziną, którą interesuje 
się finanserja zagraniczna jest kolej.

Wbrew temu, oo poprzednio pisano 
o rokowaniach w sprawie pożyczki ko­
lejowej, zanosi się dopiero na pertrak­
tacje o pożyczkę inwestycyjną dla na­
szych kolei.

Przedstawiciele konsorcjum ame­
rykańskiego badają na razie stan na­
szego kolejnictwa, jego dochodowość,

Zycie pracownicze

Kwestja urzędnicza.
Państwo nie może istnieć bez 

aparatu urzędniczego. To jest pe­
wnik, nie podlegający dyskusji, a 
mówić można jedynie o tem, ilu ma 
być urzędników państwowych i ja­
kie mają otrzymywać płace.

Te dwa zagadnienia mają, ści­
sły z sobą związek. Albowiem wy­
dajność pracy, źle wynagradzanych 
pracowników jest z reguły, rzecz 
zrozumiała, mniejszą, niżby być 
powinna — i mogła w odmiennych 
warunkach.

Zbyt niskie place, nie zapewnia­
jące minimum egzystencji lub nie 
stojące w żadnym stosunku do 
wartości pracy, wynagradzanej 
gdzieindziej lepiej, powoduje: 1-mo 
zmniejszenie wydajności pracy, 
2-do ucieczkę najlepszych sił.

Przeto też polityka oszczędno­
ściowa, polegająca na jaknajgor- 
szem opłacaniu pracowników, w 
rezultacie przynosi nie zyski, a 
straty, gdyż powoduje, że tam, 
gdzie wystarczyłoby dwuch do­
brych, należycie wynagradzanych 
pracowników, trzeba postawić 3-ch 
lub 4-ch, a na stanowiska kierow­
nicze brak wogóle poważnych, od­
powiednich kandydatów.

Nieulega wątpliwości, że po 
dokonaniu zasadniczej poprawy by­
tu rzesz urzędniczych w Polsce 
możnaby żądać od nich jeszcze 
większej wydajności pracy i że u- 
sprawnienie aparatu urzędniczego 
umożliwiłoby zaoszczędzenie wyda­
nej na podwyżkę pensy i sumy w 
inny sposób.

Zafern nietylko sprawiedliwość 
nakazuje przyznać pracownikom 
państwowym uposażenie, zapew­
niające im conajmniej minimum 
egzystencji; leży to w najistotniej­
szym interesie państwa i wszyst­
kich obywateli. Stan rzeczy dzi­
siejszy pracowników państwo* t’ h 
ogromnie krzywdzi, a państwa i 
społeczeństwu przynosi poważ ic 
szkody.

Dlatego też uważamy, że roz­
wiązanie problematu urzędniczego 
jest jednem z najpilniejszych zadań 
Sejmu. Z.

Płace w budownictwie.
Na konferencji z przedstawicie­

lami robotników, pomorscy przei- 
siębiorcy budowlani zaofiarowali 
8-procentową podwyżkę płac dla 

organizację P.K.P. itp. Dopiero po­
tem przystąpią obie strony do roko­
wań, które potrwają czas dłuższy. Po­
nadto zapowiedizany jest na początek 
maja przyjazd grupy ekspertów ame­
rykańskich, którzy podejmą rokowa­
nia w tej sprawie realizacji rządowe­
go planu inwestycyjnego,

P. к. o.
Rada zawiadowcza P.K.O. uchwali­

ła na posiedezniu w dniu 20 kwietnia 
podwyższyć normy pożyczek lombar­
dowych pod zastaw papierów dywi­
dendowych do wysokości 50 proc, ich 
wartości giełdowej, obniżyć stopę pro­
centową od pożyczek na zastaw papie­
rów państwowych i akcyj Banku Pol­
skiego na 9 proc, w stosunku rocz­
nym, obniżyć prowizję od zleceń gieł­
dowych przy kwotach ponad 1 000 zl 
na XA proc, przy zachowaniu dotych­
czasowej stawki i/3 procent od kwot 
niższych. Ponadto ustaliła rada za­
wiadowcza P.K.O. nowe opłaty za 
wynajem kasetek safosów) w grani­
cach od 10 do 170 zł półrocznie, zależ­
nie od wielkości kasetki.

------- /

wszystkich robotników budowla­
nych. Zatem murarze i cieśle ma­
ją otrzymywać obecnie w miejsco­
wościach I katg. 1.30 zł. na godz., 
w miejscowościacli II kat. 1,15 zł„ 
w7 miejscowościach II kat. 1.10 zl.

Przedstawiciele robotników u- 
znali tę podwyżkę za niewystarcza- 
;ącą i oświadczyli, że obmyślą środ­
ki celem wywalczenia większej. 
Żądają oni dla kat. I. 1.50 zł. na 
godzinę.

StraiKi robotnicze, na Pomorzu
W dniu 25 bm„ w godzinach po­

południowych, wybuchł strajk ro­
botników drzewnych na stacji kole­
jowej w Osiu,: zatrudnionych u 
firmy Schut z Katowic. W straj­
ku bierze udział narazie 46 ro­
botników. Powodejn strajku było 
żądanie robotników podwyższenia 
płacy od metra o 5 gr., co wynosi 
dziennie około 25 gr. Przebieg 
strajku spokojny.*

W tym samym dniu zastrajko- 
wało 27 robotników rolnych, pra­
cujących na domenie państwowej 
Czamylas, pow. starogardzkiego, 
której dzierżawcą jest p. Rakowski. 
Strajkujący robotnicy żądają wy­
płaty zaległych plac za marzec oraz 
wydania deputatów, zaległych od 
października r. ub.

Zarządzenie Ministra Pracy i Opie­
ki Społ. w sprawie przedłużenia 
okresu uprawnienia bezrobotnych 

do pobierania zasiłków.
Na mocy art. 13 ust. z d. 18 lip- 

ca 1924 r. o zabezpieczeniu na wy­
padek bezrobocia w brzmieniu usta­
wy z dn. 28 stycznia 1925 (Dz. U. 
R. P. nr. 15 poz. 97) na wniosek za­
rządu Głównego Funduszu Bezro­
bocia zarządza Minister:

Dla tych bezrobotnych robotni­
ków, którzy do dnia 30 kwietnia br. 
włącznie wyczerpali lub wyczerpią 
zasiłki z Funduszu Bezrobocia w 
ciągu całego okresu, ustalonego w 
ustępie 1 art. 13, ustawy z dn. 18 
lipca 1924 o ubezpieczeniu na wy­
padek bezrobocia, przedłuża się 
wymieniony okres do 17 tygodni 
na terenach niżej wymienionych 
m. in.: 10 w Województwie Pomor­
skiem — w powiatach tczewskim, 
starogardzkim, kościerskim. kar« 
tuzkim, chojnickim, sępolińskim, 
tucholskim, gniewskim, wejherow- 
skim i morskim.
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ZYCIE KOBIECE 
Pola pracy bez Konkurencji.

Jest kilka zawodów, dostęp­
nych dla kobiet, a nawet wyłącznie 
dla nich tylko dostępnych; wykwa­
lifikowanych w zawodach tych 
jednostek zapotrzebowanie rośnie 
nieustannie. Mimo to nie widać 
ku pracom tym wielkiego i tłumne­
go dążenia wśród kobiet. Tłumnie 
wciąż garną się niewiasty do po­
sad lii lirowych, wbrew ostrzeże-, 
niom, że praca ta właśnie naturze 
kobiety naogół nie odpowiada i nie 
licząc się z faktom silnej i nieustę­
pliwej na tern polu konkurencji 
mężczyzn.

Jednym z zawodów bezkonku­
rencyjnie kobiecych, jest pielęg­
niarstwo. Mamy trzy wzorowo u- 
rządzonc szkoły pielęgniarek: w 
Warszawie, w Poznaniu i w Kra­
kowie. Szkoła warszawska, cieszy 
się wciąż dużą frekwencją, ale 
szkoła w Poznaniu czyni zabiegi o 
ucżenice. Gorzej jeszcze przedsta­
wia się sprawa w Krakowie.

Szkoły te kształcą nietylko pie­
lęgniarki szpitalne, których kraj 
nasz oczywiście potrzebuje i yy mia­
rę rozwoju ubogiego naszego do­
tychczas szpitalnictwa, coraz wię­
cej potrzebować będzie. Ale także 
t. zw. pielęgniarki społeczne, czy 
pielęgniarki-higjenistki, niezbędne 
w instytucjach społecznych nowe­
go typu, jak poradnie dla matek, 
przychodnie antigruźlicze, ośrodki 
zdrowia, żłóbki itd.

Panuje niepojęte uprzedzenie 
.wśród szerokich sfer społeczeństwa. 
O ile zawód urzędniczki wydaje się 
zawodem zaszczytnym, inteligenc­
kim, choć często bywa tylko bez- 
myślnem wystukiwaniem na ma­
szynie rzeczy, na które się nawet 
nie zwraca uwagi,- o tyle pielęg­
niarkę wykwalifikowaną, inteligen­
tną pomocnicę lekarza wciąż je­
szcze identyfikuje się z posługacz- 
ką szpitalną dawnego typu. Mniej 
jeszcze zdaje sobie szeroka publicz­
ność sprawy z roli pielęgniarki spo­
łecznej. A jednak rola to bardzo 
piękna, dla jednostek o rozwinię­
tym zmyśle społecznym — jedyna: 
Pielęgniarka-hi gjenistka nawi ązu- 
je, rzecz można, osobisty stosunek 
między światem nędzy, ciemnoty i 
występku, a światem wiedzy i kul­
tury. Ona to odwiedza chorych, szu­
kających pomocy w poradniach,-w 
ich ogniskach domowych, ona jest 
dla nich źródłem dobrej rady i po­
mocy, a zarazom dokładnej infor-
w***wii*****w***e**ł

Jak uchronić dzieci przed deszczem 
wskazuje najlepiej powyższy rysunek, 
przedstawiający cape, która nietylko 
zastępuje parasol, ale i ładnie wyglą­
da.

macji dla lekarza: ona niesie po­
chodnie oświaty w najniższe kręgi 
dantejskiego piekła współczesnych 
wielkich miast.

Jeżeli jednak, młoda niewiasto, 
nie znosisz widoku chorób fizycz­
nych i duchowych, jeżeli Dociąga 
cię radość życia, tedy otwiera się 
przed tobą fach inny, także całki jm 
nowy i na którego szlaku nie spot­
kasz się z tak przykra i niemiłą 
konkurencją, mężczyzny — to fach 
instruktorki wychowania fizyczne­
go i sportów7.

Niedawne obrady niewieściego
Kongresu Sportowego, ponad 
wszelką, wątpliwość 'wyniosły tezę,

Strój dziecięcy.
Dzieci potrzebują stosunkowo wię­

cej ubrań niż dorośli, gdyż albo za 
szybko zniszczą swe ubranka, albo też 
z nich wyrosną, dlatego też musi do­
bra matka, znacznie więcej łożyć na 
strój dziecięcy, chcąc by dzieci czysto 
i porządnie były ubrane. Ubranka 
chłopięce sprawiają dziś mniej kło­
potu niż sukienki dziewcząt, gdyż mo-

Wpływ daty urodzenia na charakter Kobiecy
lluż to młodych ludzi chciałoby 

wiedzieć, jaki charakter ma jego u- 
kochana! W tym celu jedni obser­
wują bogdankę dniami i nocami, in­
ni chodzą do wróżki, jeszcze inni zaś 
próbkę pisma dziewczyny przysyłają 
grafologowi, żeby mieć bodaj iluzję 
wiadomości tajników jej charakteru.

Ażeby zaoszczędzić im daremnego 
trudu, podajemy szereg spostrzeżeń 
pewnego uczonego holenderskiego, 
który cale swoje życie poświęcił ba­
daniu „puchów marnych“. Twierdzi 
on, że miesiąc, w którym człowiek uj­
rzy światło dzienne, ma decydujący 
wpływ na jego charakter. Szczegól­
nie płeć piękna i słaba, która, dzięki 
wychowaniu, mniej jest podatną na 
zmiany charakteru, wykazuje pod tym 
względem nieomylne pewmiki. Wedle 
więc wyników badań tego uczonego, 
związek pomiędzy miesiącem urodze­
nia, a charakterem kobiety jest na­
stępujący:

Kobieta, urodzona w styczniu, bę­
dzie znakomitą gospodynią. Charak­
ter jej skłaniać się będzie wprawdzie 
nieco ku melancholji, ale ma ona do­

żo instruktorką dziewcząt i kobiet 
w zakresie wychowania fizycznego 
może być tylko kobieta. Władze 
szkolne i coraz liczniejsze kluby 
sportowe kobiece z pewnością tezie 
tej w poprzek nie staną. Hasło bę­
dzie zrealizowane i to tern rychlej, 
im prędzej zgłoszą się do pracy za­
stępy wykwalifikowanych instruk­
torek.

Na te więc pola przedewszyst- 
kiem, rzucić się tłumnie powinny 
kobiety, wahające się dziś w wybo­
rze zawodu. Oczywiście praca 
jest ciężka. Wymaga specjalnego 
przygotowania. O dyletantyzmio, 
tak miłym duszy polskiej, ani ma­
rzyć tam nie wolno. Trzeba się 
przez lat parę specjalizować. Ale 
za to dostaje nam się w ręce praca 
twórcza, o głębokiem spolecznem 
znaczeniu, praca istotnego budo­
wania przyszłości narodu.

H. C.

da chłopięca nic wiele wymaga nowe­
go. Dziś np. ubranko skrojone na 
wzór marynarski jest najmodniejsze, 
a przecież jest ono najpraktyczniej­
sze. Białe czy niebieskie z szewiotu 
czy drelichu zawsze wygląda eleganc­
ko. Rysunek nasz przedstawia ładne 
i gustowne ubranko dziecięce.

bre serce i lubi gustowne, ale skro­
mne stroje.

Kobieta, urodzona w lutym, będzie 
doskonałą, żoną i matką, ale za to za­
lotna i kobietka.

Kobieta marcoxva jest krzykliwa, 
gadatliwa, pilna, ale zarazem niedba­
ła. Ma instynkt do interesów, v. «ta­
ję dużo pieniędzy na kapelusze i ko­
st jurny, jest dobroduszną, ale dość 
zdradliwą.

Kwiecień wpływa na zmienność u- 
sposobienia kobiet urodzonych w tym 
miesiącu. Kobiety te są niestale, 
zwykle przeciętnych zdolności, pełne 
kaprysów i niespokojnych zmian w 
strojeniu.

Pączki, rozkwitłe w maju, są roz­
koszne, kochliwe, łagodne w usposo­
bieniu, eleganckie i mają dużo skłon­
ności do piękna i sztuk.

Kobiety, rozkwitłe w czerwcu, są 
gwałtowne i powierzchowne. Gust 
ich łatwo kieruje się na rzeczy przy­
padkowe, lubią krzyczące kolory, ja­
skrawe stroje, prowadzą życie lekko­
myślne j awanturnicze.

Urodzone w pachnącym lipami lip- 
cu, córki Ewy, kochają się w strojach,

lubią muzykę, są zawsze w złotym bu 
morze i zjadają chętnie stosy ciastek, 
cukierków, konfitur i tym podobnych 
łakoci.

A gdy kobieta urodzi się w sier 
pniu, wtedy jest milutką i rozkoszną, 
ale musi być mocno trzymana w rę­
ku przez mężczyznę, bo ma skłonności 
do rozrzutności i lekkomyślnego życia.

W tym względzie różni się zasa­
dniczo kobieta, urodzona we wrzcśnńi: 
jest ona poważna, pełna dystynkcji, 
oszczędna i umie się ubrać ze sma­
kiem.

Córki jesieni październikowej >ą 
niesłychanie mile w obejściu, mów.ą 
wprawdzie szybko i dużo, mają fan­
tazję nieograniczoną, ale cechuje je' 
głównie wesołe usposobienie, skłon­
ność do anegdot i przebywanie tylko 
w gronie mężczyzn. Nie można żądać 
od nich zbyt wielkiej odpowiedzial­
ności za to, co robią, są lekkie, bez­
myślne i powierzchownej natury; ży- 
ja bez troski j umartwień.

Poważne i dobre z natury są ko­
biety, urodzone w listopadzie. Zapa­
lają się łatwo, potrafią, się długo 
gniewać, są wzorowemi matkami j po­
trafią do szaleństwa kochać i być 
wierne... aż do złudzenia.

À w końcu — kobieta grudniowa. 
Jeśli jest piękna — ostrożnie z wy 
datkami! Posiada bowiem niezwal- 
czoną. chorobę noszenia drogich fu­
ter, jedwabnych okryć balowych, ka­
peluszy itp., lubi pudrować się i 
szminko wać. Często staje się przy­
czyną ruińy mężczyzny, który ją spo­
tyka na swej drodze. Pociąga >rm 
kochanego człowieka powoli, ale pe­
wnie, w przepaść niebezpieczeństwa. 
Ma w sobie wszelkie cechy demonicz­
nej Ewy, przed której urokiem tru-* 
dno się bronić.

Oczywiście, w tern wszystkiem 
trzeba pamiętać, że... nie ma reguły 
bez wyjątku i że uczony holenderski 
nie może uogólniać tej reguły do 
wszystkich kobiet, bo dane zebrał 
wśród kobiet holenderskich.
■маянмвжионтвамижаппгсі

K. HULEWIC7. O KOBIECIE 
(paradoksy).

Gdy piękna kobieta zapewnia cię 
welokrotnie, że od da je ci serce i du­
sze. — że jest ci oddana calem ser­
cem i całą dusza, plączesz z wdzięcz­
ności i bierzesz — ciało.

Dla braciszka i siostrzyczki 
nadają się najlepiej takie czapeczki 
jakie przedstawia nasz rysunek. Wy* 
konanie ich nie sprawia wiele tru­
dności. Czapeczka dla dziewczynki o* 
bojętnie czy to z aksamitu czy flauszu, 
wygląda zawsze ładnie, a dla chłop­
czyka czapeczka marynarska utrzy­
mana w kolorze białym lub niebieskim 
z płótna, rypsu lub t. zw. skóry an­
gielskiej, jest również najstosowniej­
szym nakryciem głowy.
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morałami. Dwie katastrofy lotnicze w Warszawie.SuKnie z
Nowy rodzaj wiosennych toalet.

Krawcy amerykańscy zaprojek­
towali nowy rodzaj wiosennych toa­
let, które cieszą się wśród dam no­
wojorskich wielkiem wzięciem. Są to 
tak zwane suknie z morałem.

Krój ich nie różni się niczem od 
zumali paryskich, natomiast na bluz­
ce, w okolicy serca, wyhaftowana 
jest sentencja w rodzaju: Módl się i 
pracuj. Kto rano wstaje, temu Pan 
Bóg daje, lub Czas to pieniądz.

Krawiec amerykański daje damie 
do wyboru nietylko żurnale mód, ale 
również księgę z sentencjami moral- 
nemi.

Od kultury i dobrego smaku zale­
ży wybór tak pięknego zdania, aby

Konkurs na największą plotkarkę 
i zbytniej swobody językowej.

Na oryginalny sposób zdobył się 
niedawno wydawca pewnej gazety, 
wychodzącej w Lyons w Kansas, 
Paul A. Jones.

Powziął on myśl ogłoszenia 
konkursu, ale czem tu zaintereso­
wać mieszkańców małego mia­
steczka?

Jones wiedział, że głównem za­
jęciem mieszkańców Lyons było — 
plotkowanie, panów — opowiada­
nie dwuznacznych i pieprznych 
historyjek i używanie klątw. Ogło­
sił zatem w swojem piśmie kon­
kurs i wyznaczył nagrody dla naj­
większej plotkarki i mężczyzny, 
któryby zakasował innych w swa­
woli językowej. Pierwsza otrzymać 
miała piękny serwis do herbaty, 
gdyż w Lyons plotkują kobiety nie 
przy kawie, tylko przy herbacie.— 
drugi miał dostać megafon, aby 
swoje tłuste historyjki rozpo­
wszechniać mógł szeroko..

Sukces był nadzwyczajny. Ku­
powano gazetę z ciekawości, aby 
wyczytać nazwiska odznaczonych. 
Kiedy jednak cel został osiągnięty

Odkąd kobiety zasiadają w angiel­
skiej Izbie Gmin, stanęły one przed 
poważnym problemem.

Jak ma odpowiadać minister, in­
terpelowany przez posłankę1?

Zwracając się do jednej z nieb, sir 
Austen Chamberlain odpowiedział: 
„Yes Sir!“ Posłanki zaprotestowały 
—. ale nie wolno łamać regulaminu 
obrad, który zna tę tylko formę od­
powiedzi.

Wyobraźmy sobie, coby się stało, 
gdyby nasi ministrowie odpowiadali 
paniom, zasiadającym w sejmie: „Tak, 
proszę pana!“

Z tygodnia.
Jedno zanotować należy z uh. 

tygodnia: socjaliści uczą się do­
brych zwyczaji i obyczaji! Copraw. 
da Marszałek Sejmu, a ich dusza, 
poseł Daszyński, spostrzec musial 
przy pierwszej lekcji, że nie jest to 
rzeczą łatwą. Nałogi i przyzwycza­
jenia były silniejsze od szczerej chę­
ci. Na pierwszej lekcji „on gadał 
swoje — a Sejm swoje“.

Na drugiej lekcji poszło podob­
no już składniej i jest uzasadniona 
nadzieja, że i tutejsi socjaliści na­
uczą się dobrych manier, a conaj- 
jnniej odróżniać chamstwo od 
ri aj p rymy ty w n i ej szych w y in ogó w 
współżycia ludzi kulturalnych — 
nawet w prasie.

Wszystko już było, lecz jeszcze 
nie sprawdziło się nigdy, by pałka 
>yła jedynym skutecznym argu­
mentem politycznym. Kij ma dwa 

końce.
Jeśli jesteśmy już przy kwestji 

zwyczaji i obyczaji; to warto po­

zwracało uwagę i wskazywało na 
wysoki poziom umysłowy modnej 
damy, szczycącej się swemi zamiło­
waniami. Niektóre damy tworzą jed­
nak swe własne oryginalne sentencje.

I tak miss Dora Cleyst, słynna 
piękność nowojorska, zwana „tubero- 
zą“, poleciła wyhaftować na swej 
sukni: „Chcesz być silna, jadaj bef­
sztyk“.

Natomiast p. Ewelina C. Curby- 
Amongs, znakomita mistrzyni tenni- 
sa, nie odznaczająca się zresztą uro­
dą, umieściła na swem serduszku na­
pis złotemi literami: „Czyń jak gór­
nik, patrz w głębie, znajdziesz 
skarb!“ 

i ghzeta Jonesa stala się poczytna, 
ten ostatni zaczął mieć skrupuły. 
Oświadczył w swojem piśmie, że 
nie może ogołsić nazwisk tych, któ­
rzy otrzymali odznaczenia, gdyż 
obawia się, aby nie oskarżono go o 
obrazę.

Tak więc mieszkańcy Lyons nie 
dowiedzieli się, kto pomiędzy nimi 
dzierży berlo plotkarstwa i zbyt­
niej swobody językowej.

Gród rzymian i greKów, starożytny Filipopol legł w gruzach 
zniszczony przez Katastrofę trzęsienia ziemi.

Jak już donosiliśmy w „Gońcu Nadwiślańskim“, jedno z najstarszych 
i najciekawszych miast bułgarskich Filipopol (po bułgarsku Plovdiv) 
legło w gruzach, zniszczone straszliwą katastrofą trzęsienia ziemi. Fi­
lipopol jest rezydencją biskupów: greckiego, bułgarskiego i katolic­
kiego. W starożytności Trimontium albo Philippopolis nazwane, tak 
na cześć Filipa II Macedońskiego, w roku 1363 wpada w ręce Tur­
ków, w roku 1818 niszczy je trzęsienie ziemi; dnia 16 stycznia 1878 r. 
Rosjanie zajmują miasto. Po zawarciu pokoju Filipopol zostaje sto­
licą Rumelji Wschodniej, a rewolucja w roku 1885 spowodowała przy­
łączenie Rumelji do Bułgarji i odtąd stał się Filipopol miastem buł­

garski em.

ruszyć ją w ogólności, nie dlatego, 
ażeby one w ubiegłym tygodniu 
były gorsze, lecz nie można powie­
dzieć, ażeby były lepsze.

Jeśli bowiem podczas świąt 
Wielki ejnocy dla lekkomyślnego 
zwyczaju wiwatowania zastrzelo­
no i postrzelono w Polsce kilkadzie­
siąt osób, to raczej mówić można o 
barbarzyństwie zwyczajów.

Tam, gdzie niema poszanowa­
nia dla życia ludzkiego, nie może 
być mowy o dobrych obyczajach.

A, że i te nie są lepsze, to choćby 
fakt, że w ostatnim tygodniu na 
17 urodzonych dzieci 9 było nie­
ślubnych.

Chętnie tłómaczy się dzisiejsze 
rozluźnienie obyczajów st * ulika­
mi powojennymi, lecz, czyż nie 
przedłużamy aż nadmiernie ten 
czas powojenny?

Nie byłby to jedyny objaw. 
Prawie każdy tydzień przynosi 
nam wieści o zabójstwach młodo­
cianych na tle „zawiedzionej“ mi­
łości, o porachunkach na tle zdrul

Trzech lotników rannych,
W ciągu wczorajszego popołud­

nia wydarzyły się w Warszawie 
dwie katastrofy lotnicze.

Pierwsza katastrofa 
zdarzyła się o godz. 3,25 no poi. 
Aparat „Breguet“, prowadzony 
przez sierż. pilota Marjana Niepu- 
kło i szer. Kanabusa jako obserwa­
tora, w czasie lądowania został 
„podwiany“ przez silny .viatr i wy­
wrócony podwoziem do góry. Oba 
skrzydła strzaskane. Szeregowiec 
Kanabus został zraniony w głowę. 
Odwieziono go do szpitala okręgo­
wego.

Druga katastrofa 
była dużo poważniejsza w skut­
kach. Z portu lotniczego wyrustd 
wczoraj na zwykły lot ćwiczebny 
samolot „Breguet XIX“ z por. pi­
lotem Marjanem Malora 1. 27 i ae- 
chanikiem st. szeregowcem Wacła­
wem Pawłowskim 1. 24. Samolot 
należał do 1-go pułku lotniczego. 
Po upływie kilkunastu minut, gdy 
samolot znajdował sie

nad Ochotą, 
pilot rozpoczął ćwiczenia t. zw. 
“ślizganie na skrzydle“,

W pewnej chwili ślizgający się 
aparat wpadl w wir powietrzny i 
spadł z wysokości około 100 mtr.

małżeńskich, o rozwodach. Rozwo­
dy, to wogóle ulubiony temat dzi­
siejszych pogawędek • 'zkidi i 
towarzyskich. W pewnych kołach 
ątały się „modne“!

Dziś mąż ogłasza, że za długi 
swojej żony nie odpowiada, jutro 
żona, że jest jego prawowierną żoną 
i że z spraw swych nie myśli rezy­
gnować; tam ogłasza znowu opu­
szczona żona, że maż złośliwie ją 
opuścił, mąż znowu, że to ona wła­
śnie.od niego uciekła. Co na to 
wszystko odpowiedzieć maja nasze 
dzieci? Czyż w warunkach tych 
życie rodzinne nie musi być posta­
wione pod znakiem zapytania?

Rozluźnienie obyczaji nie znaj­
duje poważniejszej reakcji, a prze­
ciwnie, doznaje cichej aprobaty. 
Żyje sobie taki „poważny“ obywa­
tel jawnie z jakąś przygodna dziew­
ką, dla której opuści żonę i... mo­
ralność publiczna nie czuje się 
obrażona. Nikt bowiem nie reagu­
je, nikt niema odwagi cywilnej od­
mówienia takiemu indywiduum to­

jeden aparat strzaskany.
na pole należące do braci Antonie­
go i Władysława Kowalskich, mie­
szczące się przy ul. Szczęśliwickiej 
nr. 50. Zderzenie aparatu z ziemią 
było tak silne, że cały motor oder­
wał się od kadłuba i potoczył się 
po ziemi

na odległość 10 metrów 
od strzaskanego aparatu. Przed sa­
molotu zarył się głęboko w ziemię. 
Pilot i mechanik cudem tylko uni­
knęli śmierci. St. szer. Pawłowski 
zdołał w czasie spadania odpasać 
się od siedzenia i z wysokości kilku 
metrów wyskoczył na ziemię. Por. 
Malera spadł wraz z aparatem.

Mieszkańcy okoliczni, którzy 
tłumnie zbiegli się na miejsce wy­
padku, wydostali go

z pod szczątków''aparatu. 
Wkrótce przybyła na miejsce za­
alarmowana karetka Pogotowia. 
Por. Malera, jak się okazało, od­
niósł

rany głowy i nóg, 
przyczem zachodzi przypuszczenie, 
iż jedna z nóg jest złamana, mecha­
nik Pawłowski stłukł sobie rękę w 
czasie skoku z aparatu.

Obydwu przewieziono natych­
miast do szpitala okręgowego.

Zaznaczyć należy, iż aparat, któ­
ry uległ katastrofie, zaledwie

przed dwoma miesiącami 
wyszedł z warsztatów lotniczych, 
gdzie go zbudowano. Strzaskany 
aparat wieczorem przewieziono do 
hangaru.

Specjalna komisja wojskowa 
rozpoczęła energiczne śledztwo.

Stanisław Jasiński,

Z dziwnej wyprawy.
Co znowuż?... Chochliki, leśne akumy, 
świat czarów figlarny, ponętnej królowy... 
Pląsy... śmiech srebrzysty., gwiazd tłumy... 
taniec nimf... faunów namowy?...

Zamykam oczy i wgłębiam się w ten świat, 
wsłuchuję tv szmer wiosny — 
jak kiedyś .dawno, z przed lat...
— Przełom jest król i pan radosny!...

Czy znowuż zemsta, poczęta iv grzechu, 
że baśnią mi się roi sen?...
— O ty bogini lasów i jezior, w śmiechu 
sięgasz iv głąb murszejących den...

Zaklętych zamków jesteś panią? 
Poławianiem gwiazd się tedy trudnię, 
co nigdy nie dotkną ani zranią, 
błyszcząc tkliwie, jak oczy bóstw... cudnie?...

— Przebacz, że baśń opowiadam włóczęga 
i stroję się w togę maga bez kresu...
ale... gdzież dusza nie sięga
iv drodze przez ogrody i cienie Aloesu?!...

warzystwa publicznie, mimo, że 
prezentuje się ze swą. przybraną 
„żoną“. Czy to nie aż nazbyt wie­
le tolerancji? Mówimy przecież, 
że nie mamy u siebie komunizmu.

' Nową moralność publiczną gło­
szą niemcy, którzy uważają, że są­
dy kapturowe, to obyczaje wcale 
nie średniowiecza. Wykazały to 
rozprawy sądowe w ub. tygodniu. 
W świecie międzynarodowym usi­
łuje się czynić krzyk, lecz są to 
krzyki brzuchomówców. Tryumfu­
je stara szkoła i wojny w przyszło­
ści są zabezpieczone.

W ubiegłym tygodniu nastąpiły 
znów dalsze aresztowania w Magi­
stracie grudziądzkim. Widać z te­
go, że niedobre zwyczaje i obyczaje 
tam panowały, skoro owa panama 
magistracka się nie kończy. Zbyt 
wielkie powagi nie zastąpią ani ro­
zumu, ani umiejętności sprąwową-t 
nia urzędów, dlatego nie zaszkodzi, 
jeśli i pod tym względem nastąpią 
inne obyczaje.

S. D. P.
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Wiadomości potoczne
GRUDZIĄDZ.

W dniu imienin winszujemy;
Dziś: Sobota, Zycie.
Jutro: Niedziela, Piotrowi.
Wschód słońca godz. 4 m. 11.

Zach. godz. 6 m. 54.
Wschód księżycagodz. 1 m. 18.

Zachód 3 m. 25.

Stan pogody.
Wczoraj w całej Polsce było po­

chmurno, na Pomorzu względna po­
goda. Na południu Polski i w Malo- 
polsce notowano opady do 30 mm., pół­
noc od opadów była wolna. Tempe­
ratura wynosiła wszędzie 8—9 stopni, 
niższa 4—7 w- Wileńszczyźnie i w gó­
rach. Przymrozki były w Tatrach, 
gdzie spadło nieco śniegu. Wiatry 
przeważnie wschodnie.

Przewidywany przebieg pogody w 
dniu dzisiejszym, (sobota), jest nastę­
pujący: Zachmurzenie przeważnie je­
szcze większe, gdzie niegdzie mglisto 
i deszcz. Temperatura bez zmiany, 
zwiększona na zachodzie Polski. Sła­
be wiatry wschodnie.

— Na Pomorzu rzeżkie wiatry 
wschodnie, pochmurno z wyjaśnie­
niem, temperatura bez zmiany, prze­
ważnie sucho.

Pożyczka dolarowa dla Grudziądza.
W czasie swej bytności w Warsza­

wie, podczas zjazdu przedstawicieli 
miast polskich, prez. Włodek informo­
wał się w Banku Gospodarstwa Krajo­
wego, co do przyrzeczonej Grudzią­
dzowi pożyczki w wysokości 200 ty­
sięcy złotych.

Ostateczna decyzja w sprawie po­
życzki ma zapaść w pierwszych dniach 
maja.

Włocławek podziwia Grudziądz.
W dniu wczorajszym bawiła w Ha­

szem mieście delegacja rady miej­
skiej i magistratu m. Włocławka, 
która zwiedzała dokładnie i szczegóło­
wo wszystkie urządzenia miejskie. — 
Wycieczkę oprowadzali pp. prez. Wło­
dek i inż. Stołowski.

Delegaci Włocławka wyrażali się z 
zachwytem o naszych urządzeniach.

Wszystko drożeje.
W ciągu kilku ostatnich dni chleb 

ï.ytni podrożał znowu o kilka groszy 
na kilogramie, tak, że obecnie za kilo 
chleba płaci się 78 gr. Również po­
drożał cukier i to bardzo znacznie, 
gdyż cena jego w ciągu tygodnia pod­
niosła się z 70 na 80 groszy za funt. 
Drożeją także inne artykuły pierwszej 
potrzeby, jedynie praca pozostaje ta­
nią. To też położenie szerokich mas 
pracowniczych staje się z każdym 
dniem cięższe.

Robotnicy składają na samolot 
sanitarny.

Robotnicy zatrudnieni w fabryce 
Pe-Pe-Ge, solidaryzując się z akcją za- 
kupna samolotu sanitarnego, który ma 
spełniać obowiązki pogotowia ratun­
kowego dla całego społeczeństwa Po­
morza, uchwalili w dniu 20. 4. br., na 
ten cel daninę w wysokości pół pro­
cent od swoich zarobków miesięcznych 
_ a conajmniej kwotę 50 gr do 1 zł od 
osoby. Wyniesie to około 2500 zł.

Ta ofiarność z ciężko zapracowane­
go zarobku, musi budzić szacunek dla 
zrozumieniea i poczucia obowiązków 
obywatelskich oraz solidarności na­
rodowej, zakorzenionych głęboko 
wśród naszych robotników.

Jak nas informują, i w innych fa; 
brykach robotnicy i pracownicy podej 
mują podobne uchwały. Objaw ten, 
który musi napełniać otuchą i rado­
ścią wszystkich obywateli, * jest go­
dnym do naśladowania.

W dalszym ciągu złożyli na samo­
lot sanitarny: Fr. Ruciński, fabryka 
likierów, 100 zł; adw. Szychowski 100 
zł; Z- Balcerowicz, fabryka kartonów, 
100 zł; fabryka, Unia 500 zL

Wspólnemi silami uświetniniy dzień 
Trzeciego Maja.

Nie podacie ręki? Tym którzy zaj­
mują się bezinteresownie urządzeniem 
(abiórki na cele oświatowo w dniu 
Trzeciego Maja, jako też zaaranżo­
waniem Święta Narodowego w tym 
dniu, aby wypadło ono jaknajwspa-

itan Dulin w „opałach“.
■■■****■■****■■

Na wozie i pod wozem.
„Z Lidy do Grudziądza — Konstan-1 

ty Wilcjsza“. Tej treści wytworne, kar­
tki widzieli konduktorzy w wagonie I 
bagażowym pociągu pospiesznego 
Warszawa — Gdańsk.

Pan Konstanty, urzędnik skarbo­
wy, w uznaniu swych niepospolitych 
zasług, został nagle przeniesiony z nad 
Lidziejki aż na Pomorze, nad Wisłę. 
Jechała z nim również panna Stefa, 
córka.

Począwszy już od Torunia, tatko i 
córeczka, zachwyceni uroczym wido­
kiem ziemi pomorskiej, byli pełni jąk­
ną jbardziej różowych nadzieji.

— Byle tylko jakoś z tem mieszka­
niem się udało — powtarzał ojciec.

— Uda się, uda się napewno tatu­
siu. Przecież pomorzenie to bardzo 
mili ludzie*.

Świt powitał ich w Grudziądzu. Pan 
Konstanty i panna Stefa zamieszkali 
prowizorycznie, przy ul. Radzyńskiej, 
w małym pokoiku.

Po kilku dniach, kiedy zasłużony 
urzędnik skarbowy z Lidy porobił już 
trochę znajomości, a panna Stefa ró­
wnież, zaczęli oboje na dobre starać 
się o mieszkanie.

— Przecież nic możemy ciągle sie­
dzieć w tej ciupce. To nie wypada.

Dziwnem zarządzeniem losu nawinął 
się jakiś przystojny, elegancki mło­
dzian, który szczerze przejął się po­
łożeniem wygnańców z Lidy i przy- 
rzeki wyszukać im mieszkanie.

Już na drugi dzień wpadł do po­
koju Wilejszów i radośnie krzyknął: 
— Mam, mam coś wspaniałego. W sa­

nialej i największą korzyść Ojczyźnie 
przyniosło.

Tysiące dzieci polskich łaknie pol­
skiej książki, szerokie rzesze inteligen­
cji prowincjalnalnej pragnie dobrych 
wykładów, chcąc dowiedzieć się o 
skarbach ducha ludzkiego, setki synów 
włościańskich chce zaczerpnąć wiedzy 
w Uniwersytetach Ludowych — nato 
wszystko trzeba funduszów. A trzeba 
ich nie jutro, nie za miesiąc, ale dziś 
jeszcze, bo od tego, czy naród otrzy­
ma odpowiednią oświatę, zależy szczę­
ście i całość naszej ojczyzny.

Czyż nie podacie ręki tym, którzy 
zajmują się organizowaniem zbiórki

mem śródmieściu. Trzy pokoje, ła­
zienka, kuchnia, przedpokój, stół bi­
lardowy, łapka na myszy, gitara...

— Panie! To świetnie — wrzasnęła 
Stefcia i w nagrodę rzuciła się mio. 
dzieńcowi na szyję.

Młodzieniec wziął od pana Kon­
stantego raz .300 złotych, później 200 
— bo to trzeba było dać zadatek — no 
i jakoś przestał się pokazywać. Ale 
za trzy dnj przysłał list, że jest bar­
dzo chory, i że prosi jeszcze o 200 zło. 
tych, i że jutro przyjdzie no i pomoże 
„drogiemu panu Konstantemu i naju­
kochańszej pannie Stefie** przeprowa­
dzić się.

Ponieważ jednak ani w tydzień pó­
źniej nie zjawił się, pan Konstanty 
zaniepokojony o zdrowie młodzieńca, 
poszedł go odwiedzić.

— Ulica Głowackiego 115. Gdzie to 
może być? To pewnie jakaś pryncy- 
palna ulica.

Wsiadł w tramwaj i pojechał. Wy­
siadłszy — zdziwił się. Ulica Głowac­
kiego najwyraźniej miała tylko — trzy 
kamienice. Aha! To pewnie po dru­
giej stronie rzeki. Chodził, szukał — 
oczywiście nic nie znalazł.

Co się dalej działo niewiadomo, tyl. 
ko nagle zadzwonił telefon, w szpita­
lu, „bo jakiś starszy pan dostał na uli­
cy Głowackiego apopleksji**.

Panna Stefa od tego czasu nie rzu­
cała się młodzianom na szyję, a pan 
Konstanty przestał uważać Głowac­
kiego za bohatera narodowego.

— r i r i — 

i urządzeniem Święta Narodowego? — 
Czy chcecie, aby w ojczyźnie naszej 
było jaknajlepiej?

A jeśli z chęcią ofiarujecie swą 
pome tak szlachetnemu celowi, zgło­
ście się do komitetów T.C.L. i ofia­
rujcie swe siły. Niezależnie od tego, 
w kołach swoich znajomych uświada­
miajcie o tem, że gdy nadejdzie Trze­
ci Maj. obowiązkiem każdego polaka 
jest złożyć ofiarę na rzecz oświaty 
polskiej. : .

Zabawa wiosenna podofic. rez.
Koło odpoficerów rezerwy, jedno a 

najruchliwszych towarzystw w ua- 
szèm mieście, urządza coraz to li«> 
niejsze niespodzianki dla społeczeń­
stwa grudziądzkiego. Otóż w tym ro­
ku kolo urządziło zabawę gwiazdkową 
dla dzieci, bal ińaskowy, przeprowa­
dziło różne imprezy sportowe, mar­
sze, strzelanie ostro i wreszcie na dzień 
5 maja br., tj. w sobotę, urządza w 
hotelu Pod Złotym Lwem wielką za­
bawę wiosenną, którą poprzedzi kon­
cert urządzony o godz. 5-tej w ogro­
dzie hotelu. (

Dowiadujemy się dalej, że koło bie- 
rze udział w marszu bojowym w dniu 
18 maja br. na szlaku Kowal ewó-To- 
ruń.

Nie wątpimy, że obywatelstwo m- 
Grudziądza poprze pracę ruchliwego 
zarządu kola i licznie pospieszy na za­
bawę wiosenną, na której, jaJk na po 
przednich zabawach, doskonale się u 
bawi.

Wycieczka krajoznawcza do Torunia.
Zarząd oddziału grudziądzkiego Pol­

skiego Tow. Krajoznawczego, przy­
pomina członkom i sympatykom o ma­
jącej się odbyć wycieczce do Torunia 
w niedzielę, dnia 29 kwietnia. Odjazd 
o godz. 5,35 — zbórka o godz. 5-tej na 
dworcu osobowym. Zniżka kolejowa 
udostępnia podróż.

Zwiedzeniu — pod kierownictwem 
rutynowanego członka oddziału to­
ruńskiego — odpadną: ratusz z od- 
świeżanemi komnatami królów pol­
skich, świątynie grodu i resztki po­
tężnych warowni, wybrzeże Wisły i o 
ile pozwoli czas i siły słabszych, pod- 
mieścia z ich pięknem i parkami.

Co do pogody, to nie powinna zby­
tnio przejmować, gdyż przechadzka 
będzie po pięknych ulicach i gma­
chach, a w razie deszczu będzie mniej 
kurzawy i parasole, któro panie no­
szą jako upiększenie — przydadzą się.

Zarząd,

Przestrogą przed kwestarzami.
Często się zdarza, że rozmaite o®o- 

by tak świeckie jak i zakonne chodzą 
po domach i zbierają ofiary czy to na 
budowę kościołów, czy na utrzymanie 
domów zakonnych lub sierot itp. Po­
nieważ atoli często między niemi znaj­
dują się oszuści, przestrzegamy para- 
fjan przed wyzyskiem takich ludzi i 
prosimy zawsze dokładnie zbadać ich 
legitymacje i papiery, zezwalające na 
kwestę domową, bo, jak donosiły ga­
zety, nadużywają oni nawet sutanny 
kapłańskiej, by ludzi wprowadzić w 
błąd i w ten sposób wyłudzić od nich 
pieniądze.

Zwraca się zatem wszystkim na to 
uwagę, że każda osoba kwestująca po­
winna posiadać zezwolenie od władzy 
cywilnej, i od władzy kościelnej, po­
winna więc także posiadać poświad­
czenie z kancelarji parafialnej. Skoro 
tego niema, nie trzeba jej dawać ża­
dnych ofiar. W ten sposób najlepiej 
uchronimy się przed oszustami, któ­
rzy nawet podrabiają pieczęcie i fa­
brykują, sobie rozmaite świadectwa u- 
rzędowe.

Sobótka w 65 p. p.
W dniu 2-go maja odbędzie się w 

kasynie oficerskiem 65 p. p. sobótka 
połączona z tombolą.

Z Tow. Powstańców i Woj,
Nadzwyczajne walno zebranie od­

było się w ubiegłą środę wieczorem w 
sali hotelu Kellasa przy licznym u- 
dziale członków. Głównym celem ze­
brania było dokonanie wyboru nowe-; 
go prezesa. Z pośród dwóch kandyda-
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Czy znacie tajemnicę prania bielizny 
w twardej wodzie? Rozwiązuje ją 

MYDŁO KOMETA 
TRZEBINIA.

tów na to stanowisko, wybrany został 
w łajnem glosowaniu olbrzymią więk­
szością głosów p. Emanuel Doleżych, 
naczelny sekretarz wydziału powiato­
wego w Grudziądzu, zajmujący rów­
nież stanowisko wiceprezesa zarządu 
obwodowego i okręgowego Zw. Tow. 
Powst. i Woj. P. Doleżych znany jest 
na polu pracy społecznej, gdyż poza- 
tem bierze czynny udział także w kil­
ku innych stowarzyszeniach. Dlate­
go też wybór jego należy uważać za 
bardzo szczęśliwy i można pokładać 
pełną nadzieję, że Tow. Powst. i Woj. 
w Grudziądzu pod przewodnictwem 
nowowybranego prezesa będzie się 
rozwijało pomyślnie.

Następnie omówiono sprawę obcho­
du Trzeciego Maja, gdzie towarzystwo 
— jak zawsze — wystąpi w pełnym 
składzie. Taksamo weźmie Tow. gre- 
mjałny udział w uroczystości sokolej 
w niedzielę, dnia *29 bm. W dniu Trze­
ciego Maja wysyła Związek Tow. Pow­
stańców i Wojaków sztafetę z Pucka 
do Warszawy, celem doręczenia p. Pre­
zydentowi Rzplitej adresu hołdowni­
czego. W sztafecie tej Tow. weźmie 
udział, obsadzając trasę na swoim od­
cinku, a pozatem na rowerach prze­
prowadzi sztafetę od Torunia do War­
szawy.

Po omówieniu jeszcze kilka drob­
niejszych spraw, zebranie zakończono.

„Goniec Nadwiślański“ przed sądem.
Wiosną 1926 roku, z nakazu urzędu 

skarbowego sprzedano w Zblewie pe­
wnej firmie na licytacji publicznej 
pewną ilość beczek, wartości około 
1000 zł. za około 100 s^t. Na skutek 
zamieszczenia artykułu, omawiające­
go tę sprawę, na wniosek władz skar­
bowych pociągnięto redaktora odpo­
wiedzialnego „Gońca Nadwiślańskie­
go**, p. Wl. Pełkę do odpowiedzialno­
ści sądowej.

W dniu *20 bm. sprawę tę rozpatry­
wała Izba karna Sądu okręgowego w 
Grudziądzu. Trybunałowi przewodni­
czył prezes Łachecki, oskarżał proku­
rator Olszewski, bronił adwokat dr. 
Mayzel. Zeznania świadków potwier­
dziły prawdziwość faktów, przytoczo­
nych przez „Gońca Nad w.“. Wobec 
tego. Sąd, po wysłuchaniu świetnej 
mowy obrońcy mec. Mayzla, wyniósł 
wyrok uwalniający red. Pełkę od wi­
ny i kary.

Baron Hûhnefeld — żydem.
Matka Hiihnenfelda jest wnuczką Abrahama Lachmanna 

z Grudziądza.
Nie mają Niemcy szczęścia do 

sławnych ludzi. Jak tylko pojawi 
się ktoś, kogoby można nazwać sta­
wnym, natychmiast żydki krzyczą: 
„Przepraszam, un potrzebuje być 
żydem“.

Wykorzystując lot transatlan­
tycki Hiihnefelda, rozpisała się 
prasa niemiecka w sążnistych ar­
tykułach o niemieckich zwycięz­
cach oceanu, nie wspomniała jed­
nak nic o pochodzeń1 u barona Hiih­
nefelda, a w dodatku wykorzysty­
wała ten lot dla prônagandy anty-

Liidzie otyli, przez odpowiednie u- 
życie naturalnej wody gorzkiej Fran­
ciszka Józefa osiągają bez trudu wy­
dajne i obfite wypróżnienie. Liczne 
sprawozdania lekarzy specjalistów 
stwierdzają, iż chorzy na artretyzm 
i chorobę cukrową są bardzo 
zadowoleni z działania wody 
Franciszka Józefa. Żądać w apt. i dróg.

Wiadomości Kościelne
Z Kancelarii parafialnej (Fara).

Święto Królowej Korony Polskiej, które 
jest zarazem Świętem Narodowem, obcho­
dzić będziemy w czwartek, dnia 3 maja. 
Nabożeństwa w Farze w kościele św. Ducha 
i kościele garnizonowym odprawia sie w 
tym samym porządku, co w niedzielę, jedna­
kowoż wysłuchanie mszy św. nie jest w tym 
dniu obowiązkowe. Solenne nabożeństwo 
dziękczynne w Farze o godz. 12. Dla mło­
dzieży szkolnej odprawi się Msza św. o 
gad, 10.

Uroczysta wotywa z wystawieniem 
Najśw. Sakramentu do Najśw. Serca P.Je­
zusa odprawi się w piątek, o godz. 7. Spo­
wiedzi słuchać się będzie ze względu na 
Święto Narodowe już w środę. 2 maja od 
godz. 5 począwszy i w piątek, od godz. 6 
rano.

Majowe nabożeństwo do Najśw. Marii 
Panny rozpocznie się w wtorek 1 maja i od­
prawiać się będzie przez cały miesiąc maj 
w dni powszednie dwa razy: o godz. 6 dla 
młodzieży o godz 8 wiecz. dla dorosłych; 
w niedzielę i święta zaś o godz. 3 po poł.

Od przyszelj niedzieli począwszy śpie­
wać się będzie zawsze przed nieszporami 
prześliczne staropolskie Godzinki ku czci

Stow. P. Ml. Żeńskiej. Zebranie sekcji 
eucharystycznej w niedzielę 29. 4. po nie­
szporach w salce.

Stow. P. Ml. Męskiej. Zebranie Zarządu 
w środę o 7 wiecz. w kancelarii. Zebranie 
miesięczne w niedz. 6. 5. po nabożeństwie 
popol.

T. C. L. urządza uroczysty obchód 3 ma­
ja w czwartek. 3. 5. o 4 popol. na sali p. 
Fritza w M. Tarpnie. Wstęp bezpłatny. Wy­
kład wygłosi p. prof. Bałachówski.

1 życia naszych Towarzystw.
(rt) Baczność członkowie chóru 

męsk. „Echo“. Ninie  jszem zawiada­
mia się członków, iż następna lekcja 
Towarzystwa odbędzie się w dniu 30 
bm. o godz. '8 wieczorem w hotelu 
...Pod złotym lwem“. O liczne przy­
bycie prosi Zarząd.

(rt) Baczność Powstańcy i Woja­
cy! Tow. bierze grcmjalny udział w 
uroczystości sokolej w niedzielę, dnia 
29 bm. Zbiórka członków o godz. 8-ej 
rano na dziedzińcu gimnazjum kla­
sycznego przy ul. Sienkiewicza.

W dniu 3 maja zbiórka członków 
celem wzięciu udziału .w obchodzie, 
punktualnie o godz. 9,30 przy ul. Li­
powej, obok strzelnicy garnizonowej. 
Członków, chcących brać udział w bie­
gu sztafetowym uprasza się o zgtfo- 
szenie się w Sekretarjacie przy ni. 
Sienkiewicza 9, najpóźniej do 1 maja.

Biblioteka Tow. czynna jest w każ­
dy poniedziałek i czwartek od godz. 
17—18 w Sekretariacie przy ul. Sien* 
kiewicza. Dla członków bezpłatnie.

Zarząd.

(rt) Walne zgromadzenie Polskiego 
Białego Krzyża. Jak wiadomo, w po­
niedziałek, dn. 30 kwietpia br. o godz. 
6 wieczorem, w sali posiedzeń sejmi­
ku powiatowego, w gmachu staro­
stwa. odbędzie się walne zgromadze­
nie Polskiego Białego Krzyża. W ra­
zie nieobecności odpowiedniej ilości 
członków o godz. 6,30, odbędzie się 
walne zgromadzenie o godz. 7 wieczo­
rem bez względu na ilość członków, 
a powzięte uchwały będą prawomoc­
no. Przewodnicząca: Jadwiga Rach- 
mistrukowa. Sekretarz: M. Cibicki, 
mjr. szt. gen.

(rt) Baczność inwalidzi wojenni i 
wdowy wojenne! Miesięczne zebranie 
powiatowego kola Związku Inwali­
dów ojennych R. P. w Grudziądzu, 
odbędzie się w środę, dnia 2 maja br. 
o godz. 7-mej wieczorem w lokalu 
„Domu Towarzystw“ przy ul. Mo­
niuszki 8.

Ponieważ na zębranie przybędzie 
delegat Zarządu Wojewódzkiego Z w. 
Inwalidów Wojennych z Torunia. — 
uprasza się o liczny udział członków.

(rt) Stowarzyszenie Rodzina Woj- 
stówa. Zarząd Rodziny Wojskowej 
zawiadamia panie, żony oficerów i 
podoficerów, że dnia 8 maja w kasy­
nie 16 p. a. p. otwieramy wystawę ro­
bót ręcznych, i zwracamy się z gorą­
cym apelem do pań, aby były łaska­
we składać swe prace codziennie 1 
wyjątkiem sobót, w godzinach od 
16,30 do 18 w lokalu Rodziny Woj­
skowej. Bliższych informacji odzie­

nia Sekretär jat na miejscu w tymże 
czasie.

semickiej. Urażony tern ..Berliner 
Tageblatt“ udowadnia, że baron 
Hûhnefeld jest pochodzenia żydow­
skiego. Matka Hiihnefelda jest 
córką kur-ea Ma'kusa L'c1 manna 
z Eisenach i wnuczka Abrahama 
Lachmanna г Grudziądza. Po 
wczesnej śmierci ojca obecna baro­
nową Hûhnefeld opiekował się jej 
wuj, tajny radca komercjalny, Sa­
lomon Lachmann. dziadek Hansa 
Lachmanna — Mossego, wydawcy 
„Beri. Tageblatt“.

аяаииимниявиипдицимрщ. win л 11*11111 niww
Najśw. Marii Panny. Prosimy aby wierni 
(także i młodzież) liczny brali udział w śpie­
waniu godzinek i tak przyczynili się do 
większej chwały Bożej i Matki Boskiej.

Bractwo św. Michała obchodzi w niedzie­
lę, 29. 4. swoją półroczną uroczystość. Na­
bożeństwo z wystawieniem Najśw. Sakr, od­
prawi się o godz. 8, nieszpory z procesją o 
godz. 3 po poł., potem zebranie Bractwa.

Bractwo Matek Chrzęść, ma w przyszłą 
hiedzielę. 6 maja po nieszporach zebranie 
w Farze.

„Posłańce Serca P. Jezusa“ i „Glosy Ka­
tolickie“ na maj odebrać można w kancelarii.

W przyszłą niedzielę. 6. V. odbędzie się 
w wszystkich kościołach nadzwyczajna ko­
lekta na budowę kościoła w Helu, gorąco 
polecona przez Najprzcw. Ks. Biskupa

Kościół św. Krzyża.
W niedzielę, dnia 29 kwietnia, kończy się 

czas spowiedzi wielkanocnej.
W niedzielę, 29. b. m. o godz. 2-giej ze­

branie Stow. Dzieciątka Jezus w kościele.
Majowe nabożeństwo odprawiać się bę­

dzie w dni powszednie o godz. 7-nicj wie­
czorem, w niedzielę i święta zamiast nie­
szporów.

We wtorek, po majowem nabożeństwie 
zebranie oddziału niewiast Apostolstwa Mo­
dlitwy w sali p. Derdowskiego.

W czwartek, dnia 3 maja, o godz. 4-tej 
urządza T. C. L. obchód ku uczczeniu ..Kon­
stytucji ?3-go Maja“ w sali p. Derdowskiego.

W piątek, 4 maja, o godz. %7-mcj woty­
wa do Serca Jezusowego, w środę od godz. 
Иб-tej spowiedź.

W piątek o godz. Иб-tcj zebranie zclato- 
rów i zelatorek Apostolstwa Modlitwy od­
działu dzieci w kancelarii. Przybycie 
wszystkich zclatorów i zelatorek obowiąz­
kowe.

W przyszłą niedzielę, dnia 6 maja, od 
godz. 9И przyjmować się będzie w kance­
larii składki miesięczne i do kasy pogrzebo­
wej, także do kas brackich.

Z kancelarii
przy kościele N. Serca Pana Jezusa.

Niedziela 29. 4. o godz. 8: 1. msza św.— 
o 10 suma z kazaniem — o 3 p. poi. nie­
szpory.

ż>w. Król. Kor. P. 3 maja: 1. msza św. dla 
dzieci szkolnych o 9. — 2. msza św. o 11.— 
po poł. o 3 majowe nabożeństwo.

W środę 2 maja: po poi. o 3 spowiedź 
dla dzieci. — o 5. spowiedź dla dorosłych, 
(przed 1. piątkiem)..

Piątek 4. 5. Uroczysta Wotywa z Wy­
staw. Przenajśw. Sakr, o 6 (1. piątek).

Niedz. 6. 5. o godz. 8: 1. msza św. — o 
110. suma z kazaniem i wystawieniem Prze­
najśw. Sakr. (1. niedziela). — Po poł. o 3-ciej 
nabożeństwo do N. Serca P. Jez. z Wysta­
wieniem i maj. naboż.

Od 1 maja począwszy msza św. codzien­
nie o godz. 6.30. we wtorki i piątki 6,15.

Majowe nabożeństwo codziennie o 7. wic- 
ctzorem, w niedzielę i święta o 3. po poi.
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Poleca najtaniej 

МШЙІАН PIŚMIENNE i SZKOLNE 
GRUDZIĄDZ* ulica 3 maja 24. 

obok Apteki pod Orłem.

Sport.
Zjazd Rady Dzielnicowej Sokoła.
Jntro, w niedzielę 29 hm., odbywa 

się w Grudziądzu zjazd Rady Dziel­
nicowej Sokoła.

O godzinie 8-ej rano zbierają się 
wszystkie oddziały sokole, tak męskie 
jak i żeńskie, na dziedzińcu gimna­
zjum klasycznego. O godz. 9-ej wy­
marsz na plac 23-go Stycznia, gdzie 
nastąpi uroczyste złożenie wieńca 
przed płytą Nieznanego Żołnierza. Po­
tem pochód do kościoła farnego na 
nabożeństwo, a po nabożeństwie de­
filada. Około południa rozpoczną się 
obrady Rady w „Bagateli“. Wieczo­
rem w tymże lokalu zabawa wiosenna.

Olympia — T. K. S. II.
Jutro, w niedzielę 29 bm., rozegra 

Olympja nader interesujące zawody 
o mistrzostwo klasy A Pom. Zw. P. 
N., z T. K. S. II. Początek zawodów 
o godz. 3-ej popołudniu na boisku T. 
S. Olympia.

Warta — T. K. S.
W dalszym ciągu rozgrywek ligo­

wych o zaszczyty i odpowiedzialny 
tytuł mistrza Polski, odbędą się w 
niedzielę, 29 hm., w Toruniu, zawody 
piłki nożnej między poznańska War­
tą a T. K. S-sem.

Mimo, że Warta znajduje się w 
pełnej formie, T. K. S. ma szanse wy­
grania. Zawody zapowiadają się nie­
zmiernie ciekawie, rozpoczną się o go­
dzinie 4-ej popołudniu.

G. K. S. 1925 — Wisła. ...
Zawody piłki nożnej powyższych 

drużyn odbędą się jutro w niedzielę, 
29 bm., o godz. 3-ej popoł. na boisku 
64 p. p.
Przed zawodami w dniu Trzeciego 

Maja.
Kluby, szkoły, towarzystwa i or­

ganizacje, które zgłosiły swych zawo­
dników do zawodów sportowych* na 
3 maja, płacą wpisowe po 20 gr. od 
każdej konkurencji zawodnika, za 
sztafetę po 1 zł. od drużyny.

Organizacje, które zgłosiły swych 
zawodników, a nie uiściły wpisowe­
go, nie będą dopuszczone do zawodów. 
Termin ostatni uiszczenia składek, 
które mogą wpłacane w f-mie B. Czer­
niak, skład artykułów sportowych, 
Mickiewicza 6, został przedłużony do 
dnia 28, tj. do soboty bm. do godz. 16 
Komisja sportowa przy P. W. i W. F, 
Klub Sportowy przy Baonie Szkoły

Żandarmerji
urządza w niedzielę, dnia 29 bm. o go*- 
dżinie 15 na boisku Baonu Szk. Żan- 
darmerji zawody piłki nożnej pomię­
dzy Grudziądzkim Klubem Sporto­
wym 1925 przy Pepege, contra KI. 
Sportowy Baonu Szkoły Żandarmerii. 
Spodziewać się należy, te zapowie­
dziany mecz będzie bardzo ciekawym, 
ponieważ G. K. S. 1925 przy Pepege 
jest najsilniejszą drużyna Grudzią­
dza, która odniosła wspaniałe zwycię­
stwo nad „Polonją“ w Bydgoszczy w 
stosunku 7:3.
Grudziądzki Klub Sportowy 1925 przy 

„Pepege“
prosi nas o zaznaczenie, że w spra­
wozdaniu z dn. 25 bm- o meczu G. K. 
S. — K. S. Wisła zaszła pewna nie­
ścisłość. Mianowicie zwycięstwo od­
niosła nie I-sza, a Il-ga drużyna G. 
K. Sp. i to w stosunku 7:1 (0:1).

Panoszenie się urzędników niemieckich 
na terenie polskim.

Jaka istnieje tolerancja władz 
polskich w stosunku do urzędni­
ków niemieckich, zarówno celnych 
jak i policyjnych, przebywających 
w celach służbowych w Tczewie, 
świadczy następujące zachowanie 
się tychże urzędników niemieckich. 
Przybywający urzędnicy cywilni i 
umundurowani do Tczewa na kon­
trolę pociągów tranzytowych, cho­
dzą swobodnie po terenie miasta i 
odwiedzają miejscowe restauracje. 
Oburzenie wśród tamtejszej ludno­
ści wywołuje zwłaszcza fakt, że u- 
rzędnicy ci — ostentacyjnie poja­
wiają się w publicznych lokalach i

TORUN.
Odznaczenia srebrnym krzyżem 

zasługi.
Onegdaj p. prezydent miasta Bolt 

dokonał w swoim gabinecie, wręcze­
nia srebrnego krzyża zasługi p. Wła­
dysławowi Taskólskiemu, emeryt, u- 
rzędnikowi Magistratu toruńsk. i p. 
Bronisławowi Dancewiczowi, emeryt, 
urzędnikowi kolej. — Obaj odznaczeni 
dekorowani zostali za zasługi, położo­
ne na polu pracy narodowej i spo­
łecznej.

Toruń otrzyma radiostację nadawczą.
Na odbytem w dniu 25 bm. posie­

dzeniu Rady Miejskiej miasta Toru­
nia — omawianą była sprawa nie­
zwykłego znaczenia dla naszego mia­
sta, a mianowicie sprawa budowy ra- 
djostacji nadawczej na terenie nasze­
go miasta.

RADZYŃ.
Bibljoteka T. C. L.

przy ul. Kościelnej otwarta w nie­
dziele i święta zaraz po nabożeństwie 
i w każdą środę od godziny 3 do 4-ej.

Pogoda.
Po dżdżystych i niepogoda y ch 

dniach, w ostatnim czasie się łago­
dnie wypogodziło. Dni są słoneczne, 
wieczory zaś również pogodne i księ­
życowe. Wiosna budzi się. Rolnicy 
mają już w większej części ziemnia­
ki pasadzone. Na jeziorze zamkowym 
jak corocznie, są już od dłuższego 
czasu łabędzie, które upiększają ła­
dnie poza miastem położono jezioro. 
Praca na roli wre.

Utworzenie ważnej placówki 
społecznej.

Pan starosta Czapliński z Grudzią­
dza, który stoi na czele Komitetu po­
wiatowego P. W. i W. F., zwołał w 
Radzynie na dzień 24 kwietnia br. 
popołudniu do lokalu p. Niedzielskie­
go, przedstawicieli towarzystw7 P. W. 
i W. F. miasta Radzyna i okolicy, 
przedstawicieli władz, urzędów itp., 
celem zawiązania miejscowego. obwo­
dowego Komitetu P. W. i W. F. na 
Radzyń i okolicę.

Na wezw’anie pana starosty stawi­
ła się znaczna liczba przedstawicieli 
z panem burmistrzem Kirsteinem, ks. 
patronem Lewandowskim i p. rekto­
rem Klimkiem na czele.

Zebranie zagaił p. starosta, wska­
zując ważność utworzenia powyższego 
komitetu, gdyż komitet ten byłby po­
mocnym komitetowi powiatowemu, a 
także pomocnym miejscowym orga­
nizacjom. Szczególnie wskazał p. 
starosta na młodzież w wieku przed- 
wojskowym, która potrzebuje popar­
cia i pomocy dla racjonalnego praco­
wania w dziedzinie P. W. i W. F., a 
taką pomoc może w największej mie­
rze otrzymać od komitetów7 P. W. i 
W. F. Polecił pan starosta następ­
nie, ażeby taki komitet w Radzynie 
utworzyć.

Po treściwej przemowie pana sta­
rosty, wrygłosił referat o znaczeniu i 
działalności komitetów P. W. i W. F. 
pan kapitan Niewiakowski z Grudzią­
dza, wyjaśnająo szczegółowo, jakie

na ulicach w mundurach ze zlótę- 
mi epoletami i z żelaznymi krzyża-, 
mi na piersiach. Zachęceni widocz­
nie tą tolerancją władz polskich, 
urzędnicy niemieccy oświadczają, 
że od maja powynajmują sobie w 
Tczewie pokoje umeblowane, albo­
wiem będą tam pozostawali i na' 
noc. Tego rodzaju tolerancja, już 
choćby tylko ze względu na miej­
scową polską ludność, winna ustać, 
tem więcej, że przybywa w jacy u- 
rzędnicy pozostają w nickrępowa- 
nych niczcm stosunkach z mieszka­
jącymi stale w-Tczewie Niemcami.

W swoim czasie Tow. „Polskie Ra- 
djo‘‘ odniosło się do p. Wojewody pi­
semnie z propozycją wybudowania 
radiostacji nadaw’czej w7 Toruniu. P. 
Wojewoda propozycję tą przyjął bar­
dzo przychylnie i przekazał ją wła­
dzom miejskim do decyzji. Magistrat 
miasta Torunia, na jednem z ostat­
nich posiedzeń, przyjmując ową pro­
pozycję do wiadomości, pow7ziął u- 
chwałę przydzielającą odpowiedni 
grunt pod budowlę oraz uchwalił a- 
sygnować kwotę 150.000 zł na wzniesie­
nie potrzebnych w tym celu odpowie­
dnich budynków. Rada Miejska na 
posiedzeniu dnia 25 bm. uchwalę Ma­
gistratu w7 zupełności zatwierdzła.

Tą uchwałą zarówno Magistrat, 
jaki i Rada Miejską dala dowód, za­
interesowania się sprawami, które 
miasto nasze stawiają w rzędzie na­
prawdę miast europejskich.

korzyści materjalne przynosi P. W 
i W. F. dla społeczeństwa oraz wojska.

Nad referatem pana kapitana, wy­
wiązała się dyskusja, po której u 
chwalono jednogłośnie utworzyć ko­
mitet P. W. i W. F. jako odgałęzienie 
od komitetu powiatowego — specjal­
nie na m. Radzyń i okolicę.

Nasamprzód wytknięto granicę 
działania obwodu radzyńskiego, przy­
dzielając do tegoż obwodu kilkana­
ście miejscowości okolicznych. Po 
ustaleniu granic działania, przy sz­
pono do wyboru komitetu.

W skład komitetu wybrano 5-ciu 
panów: pp. burmistrza Kirsteina, ks. 
patrona Lewandowskiego, p. rektora 
Klimka z Radzyna, nauczyciela My­
jaka z Gołębiowa oraz Firyna, kiero­
wnika szkoły w Boguszew’ie..

Komitet ma prawo kooptacji dal­
szych członków, z których na dzisiej- 
szem zebraniu kooptowano już pp. 
prezesa Tow. Powst. i Wojaków No­
wackiego z Okonina, prezesa Tow. 
Powst. i Woj. Lamparskiego z Ry- 
wałdu, nauczyciela Olaka z Szumilo* 
wa, Nelkowskiego Feliksa, komendan­
ta Tow. Powst. i Woj. z Radzyna, B. 
Zakrzewskiego, prezesa Katol. Stow. 
Polsk. młodzieży męskiej z Radzyna, 
nauczyciela Truskowskiego z Radzy­
na i kilku innych przedstawicieli 
władz i organizacji.

Po wyczerpaniu porządku obrad, 
zamknął pan starosta to pierwsze or­
ganizacyjne zebranie, dziękując go­
ściom za liczne przybycie na zwoła­
ne przez siebie zebranie.

Tuchola.
Program obchodu 3*go Maja.

W porozumieniu z przedstawicie­
lami władz i towarzystw ustalił p. -tą- 
rosta następujący program obchodu w 
dniu Trzeciego Maja: 1) od 8—11 uro­
czystości w szkołach; 2) o godz. 11 na­
bożeństwo; 3) o godz. 16 sypanie kop­
ca; 4) o godz. 20 wieczornica w sali 
Browaru, wykonana przez semina 
rjum. X

Jarmarki na nowem targowisku.
Jarmark przypadający na 1 maja, 

odbędzie się już na nowem tagowisku 
(ul. Pocztowa). Targowisko to nie jest
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jeszcze wykończone, lecz magistrat do­
kłada usilnych starań, by przed 1 ma­
ja było gotowe.

Przedstawienie.
W ubiegłą niedzielę wystawią ar­

tyści teatrów hvowskich „Otella“„(w 
sali Browaru). Dotychczas wszystkie 
objazdowe zespoły dawały rzeczy do­
brze Avykonanc.

Zebranie Czerw. Krzyża.
W poniedziałek 30 hm. odbędzie *ię 

w salce, hotelu du Nord walne zebra­
nie Polsk. Czerw. Krzyża. Na po­
rządku dziennym sprawozdanie za rok 
ub. i wybór nowego prezydjum.

Nierealne pomysły.
Dążenie do upiększenia miasta za­

czyna przybierać nierealne kształty. 
Istnieje projekt, by przenieść targi z 
rynku na plac Zamkowy, rynek zaś 
zamienić na plantacje. Oczywiście 
projektXten nie może być zrealizowa­
ny, — wystąpić muszą przeciw nie­
mu przedewszystkiem kupcy, którym 
odebranoby w ten sposób bezpośredni 
kontakt z kupującymi. Zresztą i in­
no w7zględy przemawiają przeciw o- 
wemu projektowi. Dojście do placu 
Zamkowego jest niedogodne, ulice 
wąskie, przechodzące blisko szkoły. 
Chyba Magistrat wybudowałby cho­
dniki, czyż jednak możnaby się tego 
szybko spodziewać, gdy od roku już 
ul. Seminaryjna jest w robocie, a cią­
gle jeszcze niewykończona. Do urzą­
dzenia plantacyj nadajo się znakomi­
cie plac Zamkowy — niechby Magi­
strat upiększył tą jedną z najuboż­
szych dzielnic naszego miasta.

Z całej Polski.
Obfity połów niemieckich papierosów 

pod Gdynią.
Miłą niespodziankę sprawił Bałtyk 

rybakom z Gdyni, którzy przed kilku 
dniami wyjeżdżając na ranny połów’, 
znaleźli parę tysięcy paczek papiero­
sów niemieckich, pływających po mo­
rzu. Paczki były szczelnie opakowa­
ne i papierosy nie uległy zniszczeniu.

Widocznie paczki te wyrzucono w 
ostatniej chwili z jakiegoś statku z 
obaw7y przed rewizją celną.

Hijena emigracyjna.
W państwowym urzędzie pośrednic­

twa pracy w Sosnowcu ujawnione zo- 
1 stały nadużycia, które od dłuższego 
czasu uprawiał sekretarz tego urzędu 
niejaki Eugenjusz Lepiarz. Naduży­
cia polegały na pobieraniu łapówek od 
pragnących wyjechać do pracy zagra­
nicę bezrobotnych. Lepiarz, którego 
aresztowano, praktyki swoje przepro­
wadzał przy pomocy niejakiego Fran­
ciszka Nowaka z Otola, który był po­
średnikiem pomiędzy bezrobotnymi, a 
sekretarzem. Nowak wyłudzał łapów­
ki od bezrobotnych dla Lepiarza, — 
stwarzając z togo stały dochód dla 
siebie i swego „pracodawoy“.

Mściwa kochanka oblała kwasem 
siarczanym żołnierza.

Stacjonowany w Nowym Dworze — 
w I pułku saperów7, szeregowiec 61e- 
powToński, nie przypuszczał niewąt­
pliwie, że nawiązując znajomość z nie­
jaką Marją Nowakówną, zamieszkałą 
przy ul. Pańskiej nr. 10, szykuje sobie 
nieszczęście. Zdawało mu się, że ta 
filuterna zdradzająca dużo serdecz­
nych uczuć niewiasta, posiada wszyst­
ko z tego, co jest sielskie i anielskie, 
ale nic z tego co jest groźne i niebez­
pieczne.

Jakże się jednak srodze pomylił ten 
biedny niedoświadczony żołnierzyk. Ci­
to po upojnych chwilach flirtu nagle 
przyszła kolej na chwile gorzkich ża­
lów7.

Nowakówna nabrawszy przekona­
nia, że jej rycerz przypuszcza ataki 
do innej jakiejś kobiety, wpadła w 
szał, a usłuchawszy podszeptów7 złego 
ducha, postanow’ila wywrzeć na nim 
straszliwą zemstę.

Onegdaj zaopatrzywszy się w pe­
wną dozę kwasu siarczonego, zbliży­
ła się do S. i żrącym tym płynem o- 
blała twarz nieszczęsnego chłopca.

Wśród silnych cierpień przewiezio­
no ofiarę dzikiej zemsty do szpitala 
Ujazdowskiego.

S. przypuszczalnie utraci prawe 
oko.
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TEATR KINO RADJO. KULTURA SZTUKA NAUKA.
Grudziądz.
Teatr Miejski.

Dziś dla uczącej się młodzieży od­
będzie się specjalne przedstawienie 
popołudniu o godz. 4. Artyści ode­
grają świetną sztukę Z. Przybylskie­
go „Dwór we Władkowicaeh“, która 
nadaje się w zupełności na tego ro­
dzaju przedstawienia. Ceny miejsc 
minimalne od 40 gr. do 1,20.

Sobota wieczór afisz zapowiada o- 
statnią naszą rewję o oryginalnym 
tytule „Tylko za gotówkę“, o doboro­
wym programie z udziałem orkiestry 
04 p. p. pod batutą kpt. kapelmistrza 
Dulina, po cenach zniżonych od 80 gr. 
do 3 zł. Abonament ważny bezpro­
centowy7. Początek godz. 8-ma wie­
czór. .

Niedziela popołudniu poraź ostat­
ni rewja „Tylko za gotów-kę“. ceny 
miejsc zniżono od 80 gr. do 3 zl. Po­
czątek godz. 4 popoł. Abonament waż­
ny bezprocentowy'.

Niedziela wieczór ostatnia nowość 
sezonu, ukaże się w niedzielę na wie- 
czorowem przedstawieniu znanego 
francuskiego autora L. Wcrnelya“ 
„Azais“. Początek o godz. 8 wieczór.

W poniedziałek — Stefan Jaracz. 
Wielki sukces osiągnięty przed nie­
dawnym czasem przez Stefana Jara­
cza w sztuce Wł. Perzyńskiego p. t. 
„Szczęście Frania“, skłonił tego zna­
komitego . artystę do ponownego wy­
stępu w naszem mieścin. Stefan Ja­
racz odtworzy jedną z swych najwięk­
szych kreacyj znanego szwedzkiego 
autora Svena Lange‘go pt. „Samson 
i Dalila“. Rolę Dalili odtworzy ob­
darzona niezwykła, urodą, utalentowa­
na artystka Teatrów Miejskich w 
Warszawie p. Zofja Śląską. Dalszą 
obsadę sztuki stanowią pp. Jadwiga 
Danilewicz, Janusz Dziewański, Ste­
fan Janicki, Czesław Zbierzyński, 
Roman Jaruszek i Józef Kroll. Wcze­
sna sprzedaż biletów odbywa się w 
dziencj kasie w cenie od 1.50 do 5 zł. 
Radzimy zawczasu zaopatrzyć się w 
bilety, gdyż napewho ich zabraknie 
na to przedstawienie. Początek godz. 
8 wieczór.

Kino „Apollo“ 
dziś i jutro wyświetla arcydzieło 
sztuki filmowej „Mandaryn Wu“ z 
słynnymi Lon Chaney i Renee Adoree 
w rolach głównych. Film ten zasłu­
żenie cieszy się wielkiem powodze­
niem i uznaniem publiczności.

Kino „Orzeł“
daje szlagier sezonu „Drut kolczasty“ 
z Połą Negri

„Drut kolczasty“.
Nic ulega chyba kwestji, iż poza 

Locarnern politycznem i gospodar- 
czem istnieje dziś jeszcze jedno, o 
którem się wprawdzie najmniej mó­
wi. lecz którego zakres promieniowa­
nia wpływów najszersze obejmuje 
kręgi. To — Locarno filmowe, czyli 
poprostu cykl obrazów, osnutych na 
tle wielkiej wojny, a swym między­
narodowym językiem ekranu, głoszą­
cych urbi et orbi, że wojna — to naj­
straszniejsza klęska ludzkości.,

Najnowszy z tych obrazów — ze 
wszech miar zasługujący na uznanie, 
inteligentnie pomyślany i starannie 
opracowany film pt. „Drut kolczasty“ 
daje zupełnie nowe i oryginalne o- 
świetlenie problemu wojny. Bardzo 
trafnie i pomysłowo została tu prze­
prowadzona paralela między ranią­
cym żołnierzem na froncie drutem 
kolczastym, jako jednym ze środków 
obrony szańców, a bodaj, że niebez­
pieczniejszym od niego kolczastym 
drutem nienawiści, dzielącym ludy 
nawet po zawieszeniu broni.

Jest w omawianym filmie szereg 
silnie nastrojonych scen, np. wspania­
ły moment, gdy w obozie jeńców nie­
mieckich wszystkie czapki uchylają 
się przed francuską, która w imię 
sprawiedliwości zeznała w sądzie na 
korzyść Niemca.

Pola Negri rolę Ninon śmiało za­
liczać może do swego udanego reper­
tuaru. Jako partnera Poli ujrzeliśmy 
nareszcie po dość długiej przerwie 
Clive Brooka, jednego z najbardziej 

interesujących artystów, który nawet 
w ponurym mundurze jeńca wojenne­
go nie stracił hic ze swego uroku raso 
wego gentlemana.

Toruń..
Teatr Pomorski.

Sobota „Osiołkowi w żłoby dano“. 
Gościnny występ p. Marji Malickiej 
w roli Michaliny.

Niedziela popoł. „Tancerka w ma­
sce“. Pożegnalny występ p. Zdzito- 
wieckiego.

Niedziela wieczorem „Mysz kościel­
na“. Premjera.

Radio- Pr ogram.
Sobota 28 kwietnia.

WARSZAWA: 12.00 Sygnał czasu, 
hejnał z wieży Mariackiej w Kra­
kowie oraz koncert z płyt gramofo­
nowych; 15.30 Odczyt: „Filomaci i 
filareci — prof. Mościcki; 16.00 Od­
czyt: Kultura klasyczna — profesor 
Przy chocki; 16.40 Odczyt: Komer­
cjalizacja przedsiębiorstw komunal­
nych; 17.45 Program dla najmłod­
szych — p. Wanda Turkiewicz omó­
wi „Listy od zieci*4’ . poczem zosta­
nie odegrana bajeczka Stefanji Jer- 
wiczowej „Różyczka“; 18.15 Koncert 
popołudniowy; 19.35 Odczyt: Eugen­
iusz Małaczcwski — p. Dębicki; 
20.00 Odczyt wydziału propagandy 
polskiego radja „Obsługa wzmac­
niaczy“ — wygi. p. St. Bukowski; 
20.30 Koncert wieczorny. Operetka 
w 3 aktach Wiktora Jacobi „Targ 
na dziewczęta“. Wykonawcy: Or­
kiestra P. R. Zofja Dobrowolsk* • 

I Pawłowska, Makowiecka, Wasiel i 
inni; 22.00 Sygnał czasu; 22.30 
Transm. muzyki tanecznej.

Niedziela 29 kwietnia.
WARSZAWA: 10.15 Trasm. nabożeń­

stwa z Katedry Poznańskiej; 12.00 
Sygnał czasu, hejnał z wieży Ma­
riackiej w Krakowie, komunikat 
1 otniczo - meteor, oraz nadprogram; 
12.00 Trasm. z Filharmoji Warszaw­
skiej; 15.15 Transmisja koncertu 
symf. z Filharmonji Warszawskiej; 
17.20 Rozmaitości; 20;30 Koncert 
wspólny ze stacją krakowską; 22.05 
Komunikat P. A. T.; 22.20 Komu­
nikaty: policyjny, sportowy oraz 
nadprogram; 22.30 Transmisja mu­
zyki tanecznej.

KRÓLEWIEC: 15.30 Transmisja z 
Wrocławia; 17.00 Koncert popołu­
dniowy; 18.00 Program dla młodzie­
ży; 20.30 Recital skrzypcowy Hen­
ryka Marteau; 22.00 Wiadomości, 
sport; do 24.00 Muzyka lekka i ta­
neczna.

M ROCŁAW: 8.45 Muzyka dzwonów 
z Christuskirche; 11.00 Nabożeństwo 
katolickie; 12.00 Transm. z Gliwic 
produkcji chóru; 15.30 Transm. ze 
stadionu. Wynik rozgrywek o mi­
strzostwo w piłce nożnej o puhar. 
Stacja nadaje wyniki do Hambur­
ga, Bremy, Gliwic, Kolonji, Han- 
noweru, Lipska, Drezna, Frankfur- 
tu, Kassel, Królewca, Gdańska; 17.15 
Koncert muzyki lekkiej; 20.30 Kon­
cert muzyki popularnej; 22.30 Mu- 
zykat aneczna.

LANGENBERG: 13.00 Düsseldorf — 
Muzyka kameralna w wykonaniu 
tria Sturmerów; 16.30 Koncert mu­
zyki lekkiej; 18.00 Dortmund — 
Transm. koncertu Stowarzyszenia 
śpiewaczego; 29.00 Opera Beethovc- 
na „Fidelio“; do 24.00 Muzyka lekka 
i taneczna.

BERLIN: 11.30 Poranek muzyczny. 
Muzyka lekka; 17.00 Muzyka lekka 
kapeli Br. Steiner; 19.30 Program 
dla dziennikarzy — „Parlament a 
prasa“ (odczyt). 20.00 Improwizacje 
muzyczne (Gerhard Granzow); 20.30 
Muzyka lekka orkiestry Marka We­
ber z hotelu Adion; 22.30 Muzyka 
taneczna kapeli Hoffmann.

Szarańcza zjada bawełnę.
Z Górnego i Dolnego Egiptu nad­

chodzą doniesienia o pojawieniu się 
tam szarańczy, która zaatakowała 
plantacje bawełny. Władze podjęły 
energiczne zarządzenia«

ILgi polski zjazd naukowej 
organizacji pracy w Warszawie.
W dniach. 4, 5 i 6 maja odbędzie 

się w Warszawie Il-gi polski zjazd 
naukowej organizacji pracy pod pro­
tektoratem p. Prezydenta Rzeczypo­
spolitej.

W zjeździe wezmą udział wybitni 
zagraniczni uczeni i działacze na polu 
naukowej organizacji: prof. Henri Le 
Chatelier, członek francuskiej akade- 
mij naukowej, członek honorowy Tay­
lor Society, członek instytutu nauko­
wej organizacji w Warszawie; prof. 
Harrington Emerson (New York); 
prof. Francesco Mauro, prezes mię­
dzynarodowego komitetu naukowej 
organizacji; dr. inź E. Zimmler, prezes 
masarykowej akademji pracy; inż. 

[ Percy S. Browne, b. prezes Taylor So­
ciety; inż. Charles de Freminville, 
prezes francuskiego komitetu nauko­
wej organizacji pracy; dr. inż. Fr. Ha­
sa, prof, politechniki w Pradze; Paul 
Devinât, dyr. międzynarodowego in­
stytutu nauk w Genewie; dr. Edmund 
Landauer, jenera.lny sekretarz mię- 
dzyuarodi.w kc г naukowej organiza­
cji i wielu innych.

Kursy muzyczne dla nauczycieli 
seminarjum i szkół średnich.

Ministerstwo W.R. i O.P. organizu­
je kurs muzyczny dla. nauczycieli se­
mi nar jów i szkół średnich (państw, i 
pry w. w Wolsztynie, wojew. poznań­
skie) od 3 do 29 sierpnia. Wykłady 
będą prowadzić profesorowie konser­
watorium i uniwersytetu.

Mieszkanie i wykłady bezpłatne, u- 
trzymanie w internacie 3—4 zł dzien­
nie, wpisowe 20 zł; Zapisy do dnia 
15 maja przyjmuje instruktorka śpie­
wu p. J. Borowa Warszawa, Krucza 
44).

Szczegółowe informacje wraz ze 
wzorem zgłoszenia będą pomieszczone 
w Dzienniku Urzędowym Min. W.R. i 
O.P. Wyjaśnień udzielają kuratoria 
okręgów szkolnych.

Z dnia

Uśmiechnij się.
Nadeszły znów słoneczne dni, 
Minęły już ponure,
Promienie wiosny do mych drzwi, 
Kołacza, grzejąc skórę.

Powraca urok letnich róż,
I wstaie świt znów czysty, 
/ blaski słońca pieką już, 
Spęd z ai ac opar mglisty.

I budzi się do życia liść 
/ Na drzewie kolo drogi, 

Młodziutki, mały jego kiść, 
Nic pada nam pod nogi.

I niebo znów uśmiecha się, 
Gdy wzniosę wzrok do góry, 
Lazurem czystym mieni się, 
Nie widać żadnej chmury.

I vv duszy znów weselej mi, 
Nie dziwcie mi się przecie, 
Wszak powróciły wiosny dni — 
O pięknem marzę lecte.

A. F. S. Dziarnowski.

Znów Katastrofa autobusowa.
Donoszą z Wilna, że na drodze po­

między Wilnem i Mejszagołą nastąpi­
ła znów7 katastrofa autobusowa. Kur­
sujący na tej linji autobus pasażer­
ski wywrócił się, szofer, konduktor i 
trzech pasażerów7 odniosło ciężkie o- 
brażenia, a kilku pasażerów7 lżejsze.

Płonąca fura siana.
Na szosie pod Warszawą wydarzył 

się niezwykły wypadek pożaru fury 
siana. W ogniu o mało nie zginął wo­
źnica, Adam Jagodzina, mieszkaniec 
wsi Stara Dąbrowa w7 pow. socha- 
czewskim.

Republika Chili interesuje sie 
polskim przemysłem artystycznym.
Dyrekcja szkoły sztuk pięknych w 

Sant Jago di Chili wystosowała do 
konsulatu polskiego w temże mieście 
prośbę o zaofiarowanie jednemu z ar­
tystów pedagogów polskich specjali­
stów w zakresie zdobnictwa ludowego, 
stanowiska w akademji sztuk pięk­
nych w7 St. Jago. Rząd chilijski po­
krywa koszty podróży kandydata tata 
i z powrotem, ofiarowuje dogodne wa­
runki1 i gotów7 jest zawrzeć kontrakt 
na dwa do ctzerech lat.

Domy wycieczkowe.
Wojewódzka komisji turystyczna 

w Katowicach zawiadamia, że ua lu* 
renie podległym jej działalności, znaj­
dują się domy wycieczkowe dla mło­
dzieży szkolnej i słuchaczów7 wyższych 
zakładów naukowych wr następujących 
miejscowościach: Katowice, Królew­
ska Huta, Bielsko, Cieszyn, Bystra. 
Jaworze-Walęże, Wisła, Istebna, Za­
woja, Zakopane, Ojców7.

Domy wycieczkowe otwarte są w 
lipcu i sierpniu. Za nocleg płaci się 
50 groszy od osoby? Nocleg otrzymać 
można po okazaniu legitymacji ucz­
niowskiej, względnie akademickiej.

Ciekawe odkrycie archeologiczne 
na Forum Trajana.

„United Press“ donosi z Rzymu: W 
północnej i połnocno-wschodniej czę­
ści Forum Trajana odkopano resztki 
starożytnego domu towarowego. — 
Gmach ten musiał posiadać kilka pię­
ter wysokości. Obejmował on cały 
szereg lokalów sklepowych. Do bu­
dynku prowadziła monumentalna bra­
ma, ozdobiona pięknemi filarami i ar­
tystycznie wykonanym lukiem. Loka­
le parterowe ozdobione były piękną 
mozaiką. Sprzedawano tam artykuły 
zbytkowne, wyższe piętra natomiast 
były poświęcone sprzedaży towarów7 
pospolitszych. Wykopaliskami kieru­
ją znani archeologowie włoscy Ricco 
Giglioli i Pariben.

Mieszkańcy wsi Lewinów7, odległej 
o parę kilometrów od Warszawy, uj­
rzeli wjeżdżającą nagle w opłotki pio 
nącą furę siana. Konie pędziły galo­
pem. Z fury co chwila spadały wie-1 
chcie płonącego siana.

Rzucono się na ratunek. Z trudem 
zatrzymano rozszalałe zwierzęta, od* 
przągnięto je od wozu.

Nagle rozległ się okrzyk jednej z 
wieśniaczek.

—■ Tam jest człowiek.
Po chwili wyciągnięto z wozu woź­

nicę Adama Jagodzinę. Spal on i uic 
nie wiedizal o pożarze, który objął tył 
fury i nie zdołał jeszcze dojść do miej­
sca, gdzie siedizal woźnica.

Ogień ix)wstał od latarki, wiszącej 
u tylu wozu.

Fura siana spłonęła doszczętnie.

Dział rozrywkowy.
Rozwiązane logogryfu A 95 z 

poprzedniej soboty z powodu trud­
ności technicznych umieszczone zo­
stanie w7 poniedziałek dn. 30 kwiet­
nia.

Powyższe cztery części należy wy­
ciąć i skleić tak, by całość dala trój­
kąt o trzech równych ścianach. Wy­
gląda to napozor łatwo, a jednak wy­
maga trochę namysłu. Za najlepsze 
rozwiązanie nadesłane do dnia 4 ma­
ja .przeznaczamy nagrodę w postaci 
książki.
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Ogłoszenie.
Szanownym moim gościom i znajomym, jakoteż 

panom kupcom podróżującym do łaskawej wiadomości, 
że z dniem 30. 4. b. r. oddaję w samodzielny zarząd 
mój hotel i restaurat e pod „Trzema Królami" 
(dawn. Hotel pod pocztą) przy ulicy Mickiewicza 26-27 
panu Stefanowi Gackowskiernu, współwłaścicielowi 
„Mazurki“

Dziękując za okazaną mi dotychczasową życzliwość 
proszę także o przelanie tejże na p. Gackowskiego.

Grudziądz, dnia 28. 4. 1928 r.
Aleksander Egler.

Powołując się na powyższe < głoszenie, donoszę Szan. 
Obywatelstwu Grudziądza i okolicy, jako też mym wszy­
stkim znojomym, że z dniem 30. bm. przejmuję w samo­
dzielny zarząd hotel i restaurację pod ..Trzema Królami“ 
w Grudziądzu, przy ul. Mickiewicza 26 27. Otwarcie lokalu 
po zupełnem odnowieniu i zreorganizowaniu nastąpi
30. 4. br. Prosząc o łaskawe poparcie i darzenie mnie 
dotychczasowej zaufaniem jako współwłaściciela „Ma­
zurki“, kreślę się

Z głębokim szacunkiem
Stefan Cackowski.

6 pokojowe
mieszkanie 

z wszeik. wygodami, 
częściowo z meblami 
cwtl. z garażem, do 
oddania FortecznaS 
parter lewo. (426

Umeblowany 
pokój 

do wynajęcia Pań­
ska nr. 12, II p. pr.
Pokój
umebl. z używaniem 
kuchni do wynaję­
cia. Trynkowa 14.

2 pokoje

Obwieszczenie urzędowe władz 
miejskich.

Według prawa prasowego odpo 
ДТу' v w^ac^a za dział niniejszy 

nadsekretarz miejski
Dam. Raczkowski w Grudziądzu.
Konkurs

na stanowisko Asesora.
Magistrat miasta Grudziądza po­

szukuje od zaraz

asesora
obeznanego ze sprawami urzędu 
ubezpieczeń, opieki społecznej, są­
dów procederowych i rozjemczych.

Wymagania: ukończone studja 
prawnicze.

Warunki uposażenia do omówie­
nia. (117a

Zgłoszenia z odpisami dokumen­
tów należy nadsyłać do dnia 10 maja 
h. r. w zalakowanych kopertach z na­
pisem „Asesor“ pod adresem:
Magistrat — Wydział Prezydialny

Ewentualna stabilizacja doży­
wotna nastąpi po wyrażeniu zgody 
Rady Miejskiej.

„MAGISTRAT.

Licytacja drzewa.
W piątek, dnia 4 maja, o godz. 9-tej 

rano, odbędzie się w restauracji Śtrze- 
mięcin sprzedaż drzewa opalowego i 
użytkowego z parku w Strzmięcinie. 
Sprzedaż drzewa odbędzie się w dro­
dze publicznego przetargu za natych­
miastową gotówkę. (118a

Magistrat — Zar z ad leśnictwa, 
________ (-г-) Baranowski.
KoniecdHalu ogłoszeń urzędowych

Potrzebny od 1. V. b. r. chłopiec 
uczciwych rodziców jako (1103b

goniec
. Zgłoszenia osobiste z przedłoże­

niem życiorysu spisanego własno­
ręcznie w Starostwie pokój 20.

Przetarg 
przymusowy.

3. К 27/27.
Nieruchomość położona w Ro. 

źentalu pow. Grudziądz, i w chwili 
uczynienia wzmianki o przetargu 
zapisana w księdze gruntowej Ro- 
żental tom I karta 3 o powierzchni 
27.30.90 ha, na imię rolnika Stani­
sława Paczkowskiego i żony jego 
Kazimiery Paczkowskiej z domu 
Załęska, zamieszkałych w Rożenta- 
lu do równych praw i części, zosta­
nie w drodze przymusowego wy­
konania

dnia 13 czerwca 1928 r. 
o gadz. 11 przed poł. 

wystawioną na przetarg w niżej 
oznaczonym Sądzie pokój Nr. 2.

Wzmiankę o przetargu zapisa­
no w księdze gruntowej dnia 10. II. 
1928 roku.

Niniejszem wzywa się wszyst­
kich, których prawa w chwili zapi­
sania wzmianki o przetargu nie 
były w księdze gruntowej uwidocz­
nione, aby się z niemi zgłosili naj­
później w dniu przetargu, przed 
wezwaniem do wnoszenia ofert i 
prawa te uprawdopodobnili, gdy­
by wierzyciel im przeczył. W ra­
zie niezastosowania się do powyż­
szego wezwania, prawa to przy o- 
znaczeniu najniższej oferty nie zo­
staną wcale uwzględnione, a przy 
rozdziale ceny kupna dopiero po 
roszczeniu wierzyciela i innych 
prawach.

Zaleca się dwa tygodnie przed 
terminem podać na piśmie albo do 
protokółu sekretarza sądowego do­
kładne obliczenie swych roszczeń 
w kapitale, odsetkach, kosztach 
wypowiedzenia i kosztach sądowe­
go dochodzenia swych praw, oraz 
oznaczyć pierwszeństwo, którego 
się żąda.

Tych, którym służy prawo 
sprzeciwienia się przetargowi, 
wzywa się, aby przed udzieleniem 
przybicia targu postarali się o u- 
morzenie lub zawieszenie postępo­
wania, gdyż inaczej prawo ich od­
nosić się będzie zamiast do nieru­
chomości, tylko dó uzyskanej ce­
ny kupna. (6057а

Grudziądz, dn. 23 marca 1928 r. 
. Sąd Powiatowy.

Przetarg 
przymusowy.

W poniedziałek, dnia 30 kwietnia 
rb., o godzinie 10 przedpoL, sprzedawać 
będę najwięcej dającemu za natych­
miastową gotówkę następujące przed­
mioty:

centryfugę na 1400 li­
trów i harmonjum.

Zbiórka licytantów w Nogacie pow. 
grudz. w mleczarni.

(—) daran ow s k i 
6056a) komornik sądowy.

Na sezon letni
polecam

Rypsy
Zefiry

Woale

Pończochy 
Bieliznę

z kuchnią umeblo­
wane dla lepszego 
małżeństwa do wy- 
ajęcia. Zamkowa 

nr. 37. (455
іжнняяяиоввяитаяві

Dziewczyna 
uczciwa i czysta, po­
trzebna do pracy 
domowej Długa 24 
I piętro.

Modystka
do kapeluszy, może 
się zgłosić do składu. 
Chełmińska 5. (458
Dziewczyna 
z praniem, może się 
zgłosić. (467

Lipowa, 68 I p. I.

Lipowa 5. Lipowa 5.

Sukienki
Muśliny Bluzki 

Kretony Bluzy i 
spodnie 
robocze.

w dużym wyborze

Krawców 
ua duże sztuki po­
trzebuje od zaraz

ii wiioisu
GRUDZIĄDZ

Sprzedaże

TUCER 
do polow. (Mau­

Skopiński, ul. Gro 
blowa 3.
Czeladnikser), 5 strzałowy ,, , , .kal.7,9mm.,mał.Ślusarski poszukuje

używany bez najm 
plamy, korzystynif 
na sprzedaż.
Grob Iowa 22/24, II 1

Poszuk.posady

Młodzieniec

Ślusarski pi.szukuji 
oosady. Zglosz. <Lo

Umebl. pokój

lat 21, pracowity, po­
szukuje za malem wy­
nagrodzeniem posady 
jako portjer,, goniec, 
lup tp.. Zglosz. do 
Adm. Gońca Nadwiśl. 
pod nr. 456.
Posiadam
własny zaprzęg i po­
szukuję jakiejkol­
wiek pracy. Podej- 
mę się również prze­
oraniem parceli Ma- 
lomłyńska 3 5.

z balkonem do wyna­
jęcia (466

Kwiatowa 7 I p. pr.
Pokoj umebl. 
od 1 maja do wyna­
jęcia (468
ul. Pańska nr. 25 Ił.

Lekcja
języka francuskiego 
po cenach przystęp­
nych. ((457

ul. Forteczna 12a. 
mieszkanie nr. 6.

Adm. Gońca Nadw. 
pod nr. 416.

Wózek
dziecięcy, biały, du­
ży, na rowerowych 
kołach, w dobrym 
stanie, sprzedam za­
raz nie drogo,. Oglą­
dać ód 9—1. (478
Kuntersztyńska 5 I p.

Lekką
pracą piśmienną w 
domu umożliwiamy 
40 zł. zarobku tygo­
dniowo pod gwa­
rancją każdemu. — 
Załączyć 2 zł. 50 zna­
czkami na materjai 
11 nfornację,,Rowax" 
Katowice 1.

Sprzedam
nadkompl. warsztat 
kołodziejski na dogo­
dnych warunkach. 472 
Chcłkowski Grudziądz 

Kwiatowa 3.

Młodszy (461 
pomocnik 

fryzjerski 
może się zgłosić zaraz 
, Julian“, Stara 12.

Pokój umebl. 
do wynajęcia oraz 
czarne surdut, ubra­
nie do sprzedania. 
Ul. 3-go Maja Nr. 18,

Pokój
eleg. umeblowany z 
wszelkiemi wygodami, 
z całodziennem utrzy­
maniem lub bez, do 
wynajęcia. Wiado­
mość: ul. Toruńska 
12 I. Inteligentni lu­
dzie pożądani. (469

Starszy intel, pan 
poszukuje dobrze 
umebl. pokoju 
z niekrępującem wej­
ściem od zaraz lub 
15 maja. Oferty do 
„Gońca“ pod nr. 474.

Dobrze umeblowany 
pokój

dla intel, pana do 
wynajęcia. Wiadom. 
w adm. „Gońca“ pod 
nr. 473.

UHDLEUM
w różnych ko­
lorach i w de­
senie — oraz 
dywany i cho­
dniki kupuje się 

najtaniej u 

Waligórskiego 
przy ulicy 

Pocztowej 31 
Poznań 

naprzeciw 
poczty.

Wózek
na 2-je dzieci, tanio 
na sprzedaż. (471 

Gajewski
Nadgórna 31 I p.

Radio Aparat 
4 lampkowyl korzy­
stnie na sprzedaż. (465 
Rzezalnaina 8 I p. 1.

Młodszy (463 
bufetowy 

potrzebny od zaraz. 
Kaucja 1000—1500 zł. 
Oferty pod Nr. 463 do 
Gońca Nadw.

Umebl. pokój 
z elektrycznem świa­
tłem dla spokojnego 
pana do wynajęcia. 
Nadgórna 43 I p. 1. 
obok Fortcznej. (464

wmiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii 
Farby, Lakiery» 

Pokost

Biureczko 
damskie 

garnitur pluszowy, 2 
fotele i kanapę, sprze­
dam. (475
Lipowa 96 II lewo.

Wolne posady

Agencja
Kino - Reklamowa 

„Ulfilm“ sp. z ogr. 
poręką w Toruniu, 
ulica Sw. Ducha 5, 
tek 705. poszukuje 
poważnego przedsta­
wiciela na miasto 
Grudziądz. Zabez­
pieczenie konieczne.

Cli opca
do posyłek, poszu­
kuję R. Ścltimmet- 
fennig, właśc. Paweł 
Witkowsfci, Plac 
23 Stycznia. (4161

Poszukuję (403 
pomocnika

na kostjumy damskie. 
Otlewski, Groblowa 4.
Dziewczyna
16 letnia ua cały 
Izień może się zgło­

sić Kahnkowa 64.
dziewczyna 
do wszystkich prac 
domowych i umieją­
ca też i gotować, mo­
że się zgłosić. Stara 
Rynkowa 4, skład 
konfitur» <460

Pokój umebl. 
dla intelig. pana od 
zaraz do wynajęcia.

Sienkiewicza 25 
II piętro. (459

Ładnie umebl. (477
Pokój 

do wydzierżawienia. 
Podgórna 4, I ptr. pr.
Umebl. pokój 
z utrzymaniem lub 
bez, do wynajęcia.

Kościuszki 5 
Oficyna lewo. (476 
i lub 2 pokoje 
umeblowane z nie- 
krępując. wejściem 
^oszukuje od zaraz 
starszy of icer.Zgłosz. 
do Administr. Gońca 
Nadw. pod nr. 434.

poleca najtaniej.
A. Kotlenea, Gru- 
Iziądz, Mickiewicza 

6. Telefon 269.
ІІІІІІІІІІІІІІІІІШІІІІІІІІ

Sirowadziłam
maszynę mereż- 
karkę najnow­
szego systemu i 
przyjmuję do 
wykonania

mereżki.liŁfly
I rysowania.

Szyję bieliznę wszel­
kiego rodzaju.

„KAZIUTä“
Groblowa 48,
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Oszczędność pieniężna stanowi źródło zdrowego kredytu dla poczynań gospodarczych wszystkich 
warstw narodu. Kto przeto chce korzystać z pomocy kredytowej innych, sam.winien systematycznie 
oszczędzać.

Oszczędności od najdrobniejszych sum przyjmuje na Korzystnych warunkach, z zabezpieczeniem wszel- 
Kiej pewności, nie potrącając od wkładów do sumy 5000 zł. podatku skarbowego.

Komunalna Kasa Oszczędności
powiatu Grudziądzkiego w Grudziądzu, ul. Wybickiego 39, tele o 220 i 284.

Instytucja użyteczności publicznej o prawnie pupilarnem.

■—i WHiimwwu i пр шнитиимпимшияди Mwnwwłw пмдпм

I BoK założenia 1908 | Telefon 908

I ŻMIJEWSKI GRUDZIĄDZ?
■ГЯ ■■■====...  =• TORUŃSKA 6 3

poleca na nadchodzące święta wszelkie 

artykuły męskie 
Specjalność: kapelusze — bielizna — krawaty 

"™"" czapki — rękawiczki — trykotaże 
Światowej marki kapelusze i to:

„Bersalliro“, „Höckel“
I Wielki wybór I

Halban“ i „Oamask“,, Boappert“.
I Ceny bezKonKurenc. j

Ceny bezkonkurencyjne! Ceny bezkonkurencyjne!

SOLNA 4/5.

Dla p. p. tapicerów 
Nowootwarty skład przyborów tapicershich 

poleca stale na składzie: 

trawę indyjską, pakuły, sprężyny 
Krajowe i zagraniczne, płótna jut., 
szpagaty, pasy parciane, włókno, 

włosie i. t. d. -i-

• t W Łr V ІЖ ГЧ V SOLNA 4/5.

wlaśc. Z. Wiśniewski.

Pracownia
plisowania, karbo­
wania oraz haitów 
maszynowych ręcz­
nych rustlowanie
Mme Marie, Tu- 
szewska Grobla 18.

Wykonuję 
wszelkie repera­
cje mechaniczno 
pod gwarancja 
jak maszyny do 
szycia i pisąnia. 
maguety, motory 
elektryczne i na­
wijanie tychże. 
Mama, Grudziądz 
Plac Pramowy 2.

Wypracowania
maturyczne z litera­
tury polskiej prof. 
Zurkowskiego wyda- 
n Księgarnia St. 

Kohlera. Lwów, Ba­
torego 28 Cena zł. 3. 
Niezbędna książka 
do egzaminów. Za 
dać we wszystkich 
księgarniach.

Okrycia i suknie
z prawdziwie war­
szawskim szykiem, 
oo cenach umiarko­
wanych. Duży wy­
bór zumali i>ary- 
8kich. Ul.Kościuszki 
nr. 38. II p. (438

Plisowanie
karbowanie i czy­
szczenie chemiczne 
tanio i solidnie Zofia 
Kłosowska, Gru­
dziądz, Chełmińska 
nr. lip. (444

Buchalter
bilansista z ukończ, 
szkołą handlową i 
długoletn. praktyka, 
z ładnym charakter, 
pisma, dokładnie o- 
beznany w sprawach 
podatkowych pos zu 
samodzielnej posady 
za skromńem wyna­
grodzeniem. Zgł. d( 
Adm. Gońca Nadw. 
pod nr. 396.

Państwo Rzadka okazja iOspba
w średnim wieku, 
inteligentna, znają­
ca wszelką pracę do­
mową i dobre goto 
wanie, poszukuje za­
jęcia, najchętniej u 
starszej pani. Oferty 
do Adm. Gońca Nad- 
wiśl. pod nr 360.

którzy mieli dnia 28 
lutego wieczorem o 
'rodź. 22-ej na stacji 
Nicwatd z pewnym 
urzędnikiem kolejo­
wym nieprzyjemno­
ści upraszam o poda­
nie swego adresu do 
Gońca Nadwiślańsk. 
pod nr. 449.

ZN powodu choroby, 
do sprzedania lub 
wydzierżawienia od 
właściciela wzorowo 
urządzony i świetnie 
prosperu ący skład 
rzeźniczy. Zapęd 
elektryczny. Oferty 
..Rzadka okazja“ do 
..Gońca Nadwiśl.“

Agenci
potrzebni na Pomo­
rze i Poznańskie do 
sprzedaży obrazów, 
dobre warunki. Zgł. 
listowne Warszawa. 
Śliska 4L Urbański 
lub osobiście Gru­
dziądz. Chełmińska 
nr 37. Przedstawiciel 
Chutnik. (44J

„OKAZJOPOL11
Rzezalniana 22 

sprzedaje za bezcen 
•У p i a 1 n i ę dębową 
i białą sosnową, ku­
chnię, meble poje­
dyncze, maszyny do 
szycia, krawieckie, 
szewekie. namskie, 
rowery, gramofony, 
zegary, zegarKi, ubra­
nia, obrazy, Kino wę­
drowne z filmami, 
oraz wszelkie uży­
wane przedmioty. 
Dobrze umeblowany

pokój 
z stancją lub bez do 
wynajęcia Kwiato­
wa 9 prt 1. Th. (450

Na wiosnę i lato! 
Najprzedniejsze ubrania 

płaszcze, spodnie i t. d. 
— własnego wyrobu — po najniższych cenach 

u Jana Paluszkiewicza 
tyko ui. Józefa Wybickiego 21.

Ubrania na miarę na dogodnych warunKach.
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£p8. Stempnieuticz

OTlyzlto
Baczność!

Fotografie 
paszportowe 
w pół godzinie

Zakład Fotograficzna
3-go Maja nr. 10.

Wyuczam gruntownie />

KSIĘGOWOŚCI 
pojed уńczej, podwójnej, włoskiej i amery­
kańskiej z bilansowaniem, bilanse otwarcia 
i zamknięcia. Kurs trwa 6 tygodni po 2 
godziny codziennie. Początek wykładów 
5 maja. Wykłada absolwent Wyższej Szkoły 
Handlowej były Dyrektor Banku.

Zapisy ulica Lipowa 33. wejście od ulicy Kilińskiego 
I piętro lewo. Tylko prima jakości!

Sukna
Najnowsze wzory she- 
wiotów.i kamgarnów, 
gabardyn na płaszcze, 
kamgarnów wojskowych 
i tennisowych w olbrzy­
mim wyborze i po nader 
niskich cenach..............

4 funty

MIODU
za 25 groszy 

każda gospodyni spo­
rządzić może. Smaczny 
i pożywny dla dzieci 
zastępuję w zupełności 

drogie masło

Droger ja Centralna 
uL Stara 11 

1 weiysthie wkłady 
kolonialne.

NA SEZON
W. Czarnecka
Pracownia karbów., 
plisowanie, czyszcze­
nie chemiczne, pra- 
sow. sztywnej bie­
lizny. Grudziądz, 
ul. Szewska 4. (303*

WIOSENNO-LETNI
Polecamy z naszego działu

Artykułów 
męskich 

wielki wybór koszul 
wierzchnich, kapeluszy, 
krawatów, skarpet, 
rękawiczek i t. d. - - -

Przybory wojskowe!

Materace, kanapy 
fotele, leżanki

w wielkim wyborze poleca:

Fabr.materacyimebliwyściełanycli
GRUDZIĄDZ, ul. Solna 3. Telefon 84.

do

OCA wartościowych przed- 
wUU miotów za 15 zł. 45 gr. 
Na listowne zamówienie wysyłamy 
następujący komplet: 1) Zegarek 
męski niklowy, szwajcarski z do­
brym chodem; 2) 1 łańcuszek do ze­
garka pozłacany; 3) 1 brzytwa za-

Przybory krawieckie!

graniczna; 4) 1 pędzelek do golenia; 
5) 1 miseczka do golenia; 6) 1 papie 
rośnica stalowa lub niklowa, 1 ka­
wałek mydlą toaletowego; 8) 1 kra 
wat jedwabny; 9) Komplet spinek 

mankiet; 10) Komplet spinek do gorsu; 11) 
1 grzebień kieszonkowy z futerałem; 12) 1 scy 
zoryk stalowy; 13) 3 chusteczki do nosa; 14) 1 
szczoteczka do zębów; 15) 1 lusterko kieszonko-

Własna pracownia garderoby miarowej damskiej, 
męskiej i wojskowej, największa na miejscu.

Bardzo dogodne warunki spłaty!

Nowootworzona
Grudziądzka Fabryka Luster 

i Szlifiernia Szkła
Grudziądz, ulica Kilińskiego 
przyjmuje zamówienia na roboty lustrza­
ne szlifierskie. :: Akuratnc wykonanie.

we i jeszcze 335 przedmiotów, niezbędnych dla 
każdego człowieka. — Cały ten komplet wysy­
łamy tylko za 15 zł. 45 gr. Taki sam kom 
plot w gatunku „L“ 17 zł. 45 gr. Gatunek „X“ 
20 zł. 75 gr. Zadatku nic potrzeba. Płaci się 
przy odbiorze. — Za opakowanie i przesrlkę 
płaci kupujący. flBF' Bez ryzyka!

II. POZNAŃSKI, Warszawa, Nowy Sw at 12l>N
W razie niespodobania się zwracamy pieniądze.

Posiadamy liczne podziękowania. (10201 b
яяаеивеяеоввяеееняеяееяеееяеееееееевяяяеяяевемяявеення»

fli
es

s

Udoskonalone maszyny do wyrobu: i
Dachówki cementowej - Pustaków betono- * 
wych - Cembrowiny studziennej - /Jobów I

Słupów - Płyt - Rur g
ІЮ lecą: FABRYKA MASZYN ■

RZEWUSKI i Ska, Warszawa, ul. Ordynacka nr. 7. j
Zysk wytwórni betonowej w jednym r. wynosi ok. 8 
5.100 do 6.000 zl. Żądajcie cenników i objaśnień. ■

В OL (31 OWI I WYCZERPANIE
oraz zaburzenia żołądkowe, dolegliwości wątroby, nerek, kamienie 
żółciowe, reumatyzm, artretyzm, cierpienia hemoroidalne są spowo­
dowane przeważnie zlą przemianą materji i zanieczyszczeniem krwi 

w organizmie ludzkim.

ZIOŁA Ъ GOR HARCU D-ra ŁAUERA ÄS 
pobudzają trawienie, oczyszczają krew, a przedewszystkiem 
uzdrawiają żołądek i powodują regularne działanie wątroby 
i nerek, oraz usuwają obstrukcje.

ZIOŁA Z GOR HARCU D-ra LAUERA nizmu zbyteczne 
nieużytki oraz przeciwdziałają tworzeniu się osadów, nastę­
pstwem których jest reumatyzm i artretyzm.

ZIOŁA Z GOR HARCU D-ra LAUERA Ä«OXPÄ
kamieni, żółciowych oraz łagodzą cierpienia hemoroidalne.,

Cena */» pudełka zł. 1.50, podwójne pudełko zł. 2.50.
$8^* Sprzedaż w aptekach i składach aptecznych.

te

W WOJNOWSKIIEBOZEJEWICZ
GRUDZIĄDZ

Mickiewicza nr. 9 Telefon nr. 389,

W1LBRAFIX
‘TO NAJLEPSZY SPODEK

DO ODŚWIEŻANIA i FARBOWANIA 
BLUZEK, SUKIEN, t.p...

NA NAJMODNIEJSZE KOLORY ▲ 
BEZ POTRZEBY

GO TO W A MIA YÄ

Do nabycia w drogerjach, składach farb etc.

: DamWysyłkiw, „POLMÏB“ 
i*! St. Łotysz i SKa, Grudziądz 
*! ulica Pańska 25. . Telef. 39.

ГХХХХХХХХХХХХХХХХХХХХХХХХХХХ1

Znawcy pija tylko

SANITARJAVwTÄ,
Wytwórnia protez wyKonuje wszelkie 

aparaty ortopedyczne i protezy.

lìetrypnÌP brzytew, nożyc i ma- 
Udtl сь"Іы szynek do włosów, 
noży rzeżnickich itp.wyk. solidnie i tanio

Polecamy
„Gwiazda Japonji". „Nadzwy­
czajna”, „Nr. 17” i w blaszan- 
Kach czerwonych oraz luzem

h e rb a t ę cejlońską

„Japończyk“

Prace szklarskie 
wszelkiego rodzaju i 
wielkości wykonuje

„Floryda** 
zakład szklarski

Grudziądz,Groblow a 
nr. 50. Zamówienia 
przyjmuje się w skła­
dzie pończoch. (4121

Każdą ilość 

beczek 
od oleju, smoły j

i Sledzlów ■ 
kupuje stale 
VENZKE&DUDAY 

Grudziądz 
MałomłyńsHa 3/5.

Maszyny do szycia 
,,Singerez1* 

na 24 rat miesięcz. 
Kurs bałtu i szy­
cia bezpłatnie. (11 
„SINGER” Giudz ądz 
PI. 23 Stycznia 27.

I Polecam wagonowo
Drzewo opałowe 

Szczapy i wałki okorowane 
po przystępnych cenach loko wagon 

Mokrz lub Obrzycko.
J. KrzyżanowsKi, Poznań 

Sw Marcin 39.
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PIWO OKOCIMSKIE 4
A to szczyt doskonałości A Jasne — Eksportowe ciemne — Porter

prawdziwa radość | butelki — syfony — antałki — regularna dostawa franko dom
1 dla znawców 1 MARCHLEWSKI ta ZAWACKI

ÄHÄ Reprezentacja Browaru Okocimskiego ulica Wybickiego nr. 29, telefon nr. 104.
■»■кчч.-жгютг'.иэтиіи   en rm*-——rommee»!! liner  -Tmr~TlL. i III ■№!!■■! lilii |ITirrnilMNinWeBie№miM»m.i .-errer» іеееем <« г ?, „М.

Polecam w wielkim wyborze
я

po cenach znacznie zniżonych

Muśliny
Perkale

Zefiry 
Woale 

Batysty 
Crep de Chiny 

Eolieny
we wszystkich kolorach 
i różnych deseniach.

Mater jaty
na ubrania i palta
Szewioty 

Popeliny i rypsy

Wielki wybór w mater­
iałach wełnianych mę­

skich i damskich.

Grudziądz, ul. Józefa Wybickiego 7.
(dom własny) 2426

Załatwia zlecania bankowe i kredytowe
Lokata wkładów oszczędności

Zakup i sprzedaż walut zagr.
Udziela pożyczek pod zastaw.

Pisania 
na maszynach 
najnowszych sy­
stemów wyuczam 

szybko i tanio. 
Przyjmuje się 
także na kurs 

wieczorowy.
Toruńska 7 III p.

ВЕЪЖт^^ЖЖГ

Warszawska 
pracownia kołder 

ul. Solna 3 
wykonuje kołdry pu­
chowe wełniane i wa­
towe przerobienie* 

• starych, zgręplowa- 
nie wełny i waty.

Płaszcze damskie 

Ubrania i palta 
męskie 

Bluski i sukienki 
damskie 

Ubranka i palta 
dziecięce

Pończochy
Skarpetki 

Rękawiczki 
Koszule 

Krawaty 
Kołnierzyki 

bielizna damska i męska 
w wielkim wyborze.

Po długoletu. specjalizacji jako 
asystent w klinikach uniwersyteckich 
w Wiedniu i Wilnie osiedliłem się w 
Grudziądzu (4074

Dr. meri. Leopold Blind 
okulista — operator 

GRUDZIĄDZ, ul. Wybickiego 6/8, II ptr.
godziny przyjęć od 9—11 i 3—5.

jg ? — RENDEZ VOUS DLA PRZYJEZDNYCH — fÏ3

Na wszystkiem ceny zniżone. Udzielam w okresie 
Zielonych Świąt 10% rabatu.

PP. Urzędnikom I wojskowym na dogodn. warunk. spłaty.

I WIKTOR SZULC
" TELEFON 385 GRUDZIĄDZ TORUŃSKA 7 

J _____.

1ІІІІНІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІПШІІІІІІІІІІ1ІІІІП

Nadzwyczajna okazja
Złoty zegarek męski 

na rękę za 150,— zł. na sprzedanie. 

B. Papier, Mickiewicza 21, Ip. 
ІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІІШ

GRUDZIĄDZ 
Plac 23 Stycznia nr. 19 — Telefon 735

Obiady z 3 dań 1.20 x*. gorące potrawy 
oraz napoje wszelkiego gatunku o każdej 
porze dnia. Lokal obok przystanku tram­
wajów.5 min. od dworca.Otw. do 1 w nocy.

Kolacja a la carte już 
od 80 grosz, począwszy.

RESTAURACJA

Blast.: Dózer GrzeszNewiali.
■ [— RENDEZ VOUS DLA PRZYJEZDNYCH —

Książki na dzień 3Maje
1. Trzeci Maj, obrazek historycz­

ny w dwóch odsłonach. Biblio­
teczka Teatralna dla dzieci i
Młodzieży. Cena • zł 0,76
Z przesyłką poleconą zł 1,35

Rok zał.
1901.“'I BACZNOŚĆ. 1 Rok zał.

1901

Uotograj.jc paszportowe na poczekaniu.
Portrety jakoteż powiększenia z małych i sta­

rych fotografai wykonuje
ZaKład fotografii artyst. JANA DESONKA 

6BUDZIĄDZ, Wybickiego nr. 6.

Wynalazcy i dążyciele naprzód 
możność zarobkowania! Objaśniającą broszurkę 
„Nowy dnch“ wysyła bezpłatnie Erdmann <t- CO.

BERLIN, Koniggrätzerstr. nr. 71

"Rokzałj Wykon, eię także ama­
1901. torskie prace fotogr.

Rok zał.
1901

Blacharskie i instalacyjne 
roboty wszelkiego rodzaju • 
wykonuje tanio i dobrze

H. Grabowski

Stocznia Gdańska, Gdańsk.
Wielkie nowe urządzenia dla 

wyrobu tlenu w ruchu

HEN chemicznie prawie czysty
czystości 99—99.3%

Sprawność przy cięciu większa o 25%.
Cena: za metr. 3 gid. gd. 1,60.

mistrz blacharski i elektrotechniczny
Grudziądz

Spichrzowa 6. Telefon 449.

Dostawa do domów (6040a 
we własnych lub wypożyczonych butlach.

Telefont 23441.

ZAKŁAD FOTOBRAFICZNŸ
Antonina Dittmanówna

Grudziądz, Wybickiego 43 
poleca zdjęcia przy świetle dziennem. 

Specjalność: zdjęcia dzieci. 
Zakład znajduje się na parterze 

czynny od 8 do 6. (4152

■ввввваніаввяиввввввввввввввве
Proszę zapytać znajomych В 

opowiedzą Państwu, że naj- В 
bogatszy wybór

Obuwia i 
posiadam w Grudziądzu i pro- S 
wadzę tylko pierwszorzędny .
towar. Reperację wykonuję — 
solidnie i tanio.

A. TAUKERT ■
S GRUDZIĄDZ, Toruńska 8. I
ВВВВВВВВВВВВВИВВВВВВВІЙКВВВНМ

Telefon wewnętrzny: Biuro sprzedaży 23.

SAPON
z „koszulką“

najlepszy środek do prania bielizny. 
„A S A N“ 

do bielenia bielizny.
Środki pod gwarancją nieszkodliwe, 
od 20 Jat chlubnie znane i nagrodzone 

złotymi medalami.
Zważać na znak ochronny „KOSZULKĘ; 
Do nabycia wszędzie Chem. lab. „Ergasta“ 

C. Nagórski Starogard-Pomorze.

Wszelkie

Materiali Bodoniane 
poleca na sezon obecny po cenach 
konkurencyjnych jakoto: 

Dźwigary w;zrofinb 

Wapno w kawałkach 
Portland-Cement S 
Gips — Kredę
Trzcin^ sufitową « 
Smołę desty 1. i drzewną « 
Lepnik — Papę = 
Karbolineum 5
Gwoździe, papiaki itd. itd.

Stanisław Murawski
Łasin (Pomorze) — Tel. 13.

Bronisław Murawski
GRUDZIĄDZ

Wybickiego 24/26. Tel. nr. 108.

2. Zanim się ziści Cud 3-go Maja, 
obrazek sceniczny w 1 akcie z 
prologiem. Henryk Zbierzchow- 
ski. Bibljoteka Teatrów Amator­
skich. Cena zł 0,80
Z przesyłką poleconą zł 1,45

3. Trzeci Maj, obrazek sceniczny 
dla dzieci i młodzieży wiejskiej 
w dwóch odsłonach, z dodaniem 
poezji okolicznościowych do de­
klamacji na obchody. Marta 
Renttówna. Cena zł 1,—
Z przesyłką poleconą zł 1,65

4. Trzeci Maj, przemówienia, de­
klamacje, pieśni i inscenizacja. 
Zygmunt Odrowąż. Cena zł 1,20 
Z przesyłką poleconą . zł 1,85

5. Święto Narodowe Polski Odro­
dzonej — Rocznica Konstytucji 
3-go Maja. Zawiera: sposoby u- 
rządzania obchodów i wieczornic, 
przemowy i wierszyki. Cena zł 1,76 
Z przesyłką poleconą zł 2,45

6. Święto Narodowe — Rocznica 
Konstytucji 3-go Maja. Zawie­
ra: przemowy, tło obchodu, po­
budka, nabożeństwo, pochód, po­
gadanki, igrzyska ludowe, wie­
czornice i jej urządzenie. Cena zł 1,—- 
Z przesyłką poleconą zł 1,75

7. Trzeciego Maja, sztuka history 
czna w trzech aktach. J. Maj- 
chler. Cena zł 1,60
Z przesyłką poleconą zł 2,35

8. Konstytucja Trzeciego Maja.
Artur Śliwiński. Cena zł 1,50 
Z przesyłką poleconą zł 2,25

9.0 idei naczelnej polskiego wy­
chowania. Łucjan Zarzecki. Ce­
na zł 0,40
Z przesyłką poleconą ił 1,15

Do nabycia
w Księgarni Wiktora Kulerskiegò 
i EKspozyt. Księgarni w Grudziądzu 

ulica Wybickiego nr. 9.



iStr. 16.PONIEC N A D WISE A HSKF niedziela, dnia 29 kwietnia 1928 r,-Nr, 100

я яяяяяяяяяяяіяяяяяяляяяя д
Na sezon wiosenno-letni

sra

otrzymałem w wielKim wyborze

Materiały damskie i męsk e
Płaszcze - Kostjumy - Suknie - Bluski
Kapelusze Czapki i Obuwie

Proszę o przeKonanie się, że ceny są bezkonkurencyjne 

Polecam również materjały bieliźniane, adamaszki obrusowe, 
inlety, kapy, firany, kołdry itp.

S. ROTSZULD, RYNEK 6
Zwiedzenie składu nie obowiązuje do kupna.

jPolecam
N ij lepszy 

Smalec ameryk. 
1 funt 1.65 zt.

Najlepsza 
MARGARYNĘ 

1 funt 1.55 zL

OLEJ JADALNY 
Itr 2.C0 zł.

Ceny hurt, prz' 
sprzedaży di tal. 
Pozatem wszelkie 

inne 
towary kolonialne 
— i żelazne — 

oraz
LIKIERY

KONJAKI 
WINA 

tylko pierwszorzęd­
nych lirm po cenach 

konkurencyjnych
Bronisław

Murawski
Grudziądz 

ul. Wybickiego 26 
SlansL Murawski 

Łasin

■ааааавіаааааіаааааааааааіи
Uczeń
biurowy, tylko z lep­
szego domu, możo 
się -/głosić F. Joa- 
chimczyk, Toruńska 
27/29.

Sprzedaż 
wybrakować, koni wo?sk.

W środę, dn. 2 maja br., o godz. 
9-tej odbędzie się na placu ćwiczeń 
przy koszarach gen. Hallera 16 p. a. p. 
licytacyjna sprzedaż 49 koni wojsko­
wych najwięcej dającemu, za natych­
miastową zapłatą. Pierwszeństwo za­
kupu mają rolnicy.
Przewodniczący komisji licytacyjnej 

major Macieliński
Kwatermistrz 18 pułku ułanów.

Pragniecie wyleczyć się z REUMATYZMU i PODAGRY. 
Rwace, hłujące bolo w członkach, stawach obrzmiałe miejsca, zniensztaleone ręce i nogi, kurcz? 
kłucie, rwanie w rozmaitych cześoiach ciała, nawet osłabienie wzroku występują często jako 
skutek cierpień reumatycznych i podagrycznycb. które powinny być usunięte, w przeciwnym 

razie chor oba wciąż postępuje. , -JT^- ‘
PROPONUJlj uleczającą rozpuszczająca 
Kwas moczowy kurację wodą mineralną, ч V
ktOia poprawia przemian? materji i zwręk- ш ojt \
sza wydzieliny, a więc żaden tak zwany "* ** va'' 
uniwersalny lub tajny środek lecz produkt, .7 ff
który dobroczynna matka natura udziela Jr

dla dobra cierpiącej ludzkości.
KAŻDEMU PRÓBA BEZPŁATNA: «J

Napistcie mi natychmiast a otrzymacie zupełnie gratis i franko próbę 
wraz objaśnieniem za pośrednictw. moich we wszystk. miast urządzo­

nych składów i wówczas sa ud nrzekon.sieonieszkodl. śród к a lego orazo jego szybkie, skuteczności
AU6U8T MARZKE, BERI.1N-Wllmeradorl Brucheaicr.tra**« 5. Oddział 13.

Motocykle
AJS BSA

Według ogłoszenia, umieszczonego w nr. 90 
Monitora Polskiego z dniu 18 kwietnia 1928 r., 
odbędzie się dnia 7 maja b. r. przedpołudniem 
o godz. 11-tej

WALNE ZGROMADZENIE 
akcjonarjuszów Banku Związku Spółek Zarob­
kowych na sali posiedzeń Banku naszego w Po­
znaniu, Plac Wolności 15.

Porządek obrad obejmuje następująco przed­
mioty:
1. Sprawozdanie Zarządu i przedłożenie bilansu 

per 31 grudnia 1927 r. oraz rachunku strat 
i zysków.

2. Sprawozdanie Bady Nadzorczej oraz Kura­
tora.

8. Zatwierdzenie bilansu i rachunku strat i zy 
sków, udzielenie pokwitowania oraz uchwała 
co do podziału zysku.

4. Zmiana § 2 liczba 18 i § 7 statutu.
5. Wybór członków Rady Nadzorczej.
6. Osobna uchwala akcjonarjuszów uprzywile­

jowanych.
7. Wolne wnioski.

Akcjonarjuszc, pragnący wziąć udział w 
Walnem Zgromadzeniu, winni najpóźniej w pią­
tek, dnia 4 maja b. r. do godz. 2-giej popo­
łudniu złożyć,w kasie Banku w Poznaniu wy 
kaz numerów akcyj, mających brać udział w 
Walnem Zgromadzeniu i oprócz tego, o ile 
akcje nie znajdują się w aserwacie Banku, 
akcje same, albo, o ile akcjo są w przechowa­
niu jednego z Oddziałów Banku, poświadcze­
nie tegoż na złożone akcje lub też kwit notar­
iusza polskiego na złożone u niego akcjo.
Bank Związku Spółek Zarobkowych

Spółka Akcyjna. (7511 a

PIEGI, PLAMY, WYRZUTY,
USUWA KREM

BENEGNINA
znany i wypróbowany środek do odświe­

żania i wydelikacenia cery.
BENEGNINA mydło przetłuszczone, jako
Konieczny dodatek do kremu tejże nazwy 

usuwa piegi i plamy na twarzy 1 ciele.
Cena kremu 2 zł. — mydła 1.50 zł.
Mag.ster Jan Siencel, aptekarz

główny wkład i wytwórnia
Aoteka pod Laoęoziem. Gru iziąoz Rynek 20.

Ogłaszajcie
w Gońcu Nadwiślańskim!

Przeprowadziłam się 
z Sienkiewicza na Wy Ь CklCQO 39

Dr. Anton;na Steinowa 
_____ _____ Telefon 220. 
Warszawska 
pracownia

gorsetów
Grud ziądz

Ogrodowa 7, parter, 
w podwórzu II sień, 

wykonuje biustono­
sze, paski, bandaże 
i gorsety dla ułom­
nych prze rób to 
i reperacje, 
Ceny przystępne.

1 RIUMPH
Wszelkie modele stale na składzie 

Spłata na raty dozwolona

Kurs kroju i szycia 
metodą nowoczesną 
urządza w Grudzią- 
Izu od 4 maja 1928 r. 
absolwentka szkoły 
Sobaka we Wiedniu 
i mistrzyni cechu 
krawieckiego w War­
szawie. Zapisy i in­
formacje Kościuszki 
nr. 38. II p. (437

Aug. Poschadel
Skład motocykli, rowerów 
— i maszyn do szycia — 

GRUDZIĄDZ, Groblowa 6.

_ _ _ _ _ _ _ _ _ : к.
Całkowita wyprzedaż OBUTIA ■
ze względu na likwidację działu obuwia sprzodaję 

posiadany wielki wybór najnowszych fasonów

Wóziki
Baczność 

aa rab!

Bacznuść! Baczność!
Z powodu wielKiego 

zapotrzebowania 
kupuję i płacę obecnie wysokie ceny za: 
brylanty. Błoto. urebro. platynę, oh- 
rącz ’< i. dew.zki złote biżuterię zegar­
ki złote, także i połamane, mon< ty wre . 
brnę niemiec i rósyjskie, wztucznc zęby 

całe lub połamane.
Pracownia jubilerwko - zegarmistrz, 

wykonuje tanio 1 najsolidniej.

ił. Pa*>i«*r - Grudziądz
til. Mickiewicza nr. 21.

1 piętro naprzeciw poczty.

posia
damskich

wybór najnowszy
» 

s Te
U 
i ®
»

S.Rotszuld, Grudziądz
ul. Stara Rynkowa nr. 2.

Proszę uważać na okno wystawowe.

-w wielkim wyoorze 

Torebki 
Walizki
Teczki

RęKawiczKi 
sHórK. para­
sole i lasHi. 
Zabawki 
różnego rodzaju 

li. Polloil ska
i Syn 

3Maja41 (naróżn.)

Już nadeszły na 
sezon wiosenny 

i letni:
Damskie: kostiu­
my I płaszcze ry- 
psowe i gabardy­

nowe.
Męskie* ubrania, 
palta gabardyno­
we i gumowe.

Dziecięce: 
ubranka.

Uprasza się o ła­
skawe zwiedzenie 
magazynu b z 

przymusu kupna.

„Odzież“
Grudziądz 

ulica Toruńska 3.

Goniec Nadwiślański wychodzi codziennie z wyjątkiem niedziel i świąt i kosztuje przy odbiorze w administracji 2,50 zL miesięcznie, 7,50 zl. kwartalnie; przez pocztę 
lun u listonosza miesięcznie 2.86 zl., kwartalnie 8,58 zL. w opasce w Polsce 4,00 zl. miesięcznie, 9.48 zl. kwart.; zagranicą równowartość 4.75 zl. mieś 14 25* zl kwartalnie 
Ogłoszenia kosztują 12 groszy od wiersza milimetrowego jednotomowego na stronie ogłoszeniowej, wśród tekstu 50 groszy, przed tekstem 1,00 zł. Drobne ogłoszenia sło­
wa tytułowe 15 groszy każde dalsze 10 groszy. Dla poszukujących pracy 50% zniżki. Przy częstszem powtarzaniu ogłoszenia odpowiedni rabat. — Dla członków Spółdzielni 
osobny rabat. — Przy konkursach i dochodzeniach sądowych wszelkie rabaty upadają. — Omyłki w ogłoszeniu nie upoważniają do żądania zwrotu gotówki ani tez me 
obowiązują Administrację do bezpłatnego powtórzenia anonsu, jeżeli temsamem treść ogłoszenia nie jest zasadniczo zmieniona. — Redaktor: Jan Zagierski Redaktor 
odpow. L Doliński w Grudziądzu. Redaktor przyjm. od g. 11—1. Rękopisów niezastrz. redakcja nie zwraca. Nakl. własnym. Druk.: ZakL Graf. W. Kulerskiego w Grudziądzu.


